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Pracą naszą przyczynimy sią 
.~ 

do wzrostu sił ObOlU pokoju 
Naród polski - na tysiącach zebrań w miastach i wsiach - wybiera delegatów 

WARSZAWA (PAP). - Nieustan
nie rośnie aktywność najszcrszych 
mas społeczeństwa polskiego w wal
ce o pokój. 

na Krajowy Kongres Pokoju ofiarnym aktywistą ruchu obrony 
poko.ju. 
Wśród entuzjastycznych okrzyków 

na cześć światowego obozu pokoju, 
Związku Radzieckiego i Generalis
simusa Stalina, zebranie zakończo
no uchwa.leniem rezolucji, która m. 
in. głosi: 

Na tysiącach zebrań robotnicy, 
chłopi, inteligencja pracująca. posta
n3lWiają walczyć o pokój przedterm:i 
nowym realizowaniem zadań produk 
cyjnych. 

Warszawo 
W stolicy na zebraniu wyborczym 

delegatów na dzielnicową konferen
cję obrońców pokoju około 1.000 ro

samym do wzmocnienia siły naszego 
Państwa Ludowego oraz do zwięk
szenia potęgi świa,1;owego obozu po
koju". 

Zgromadzeni postanowili dla uca;
CtZenia pierwszego polSkiego Kongre 
su Obrońców Pokoju w dniach 30 i 
31 sierpnia zaciągnąć .. Warty Poko
ju". 

Lub/in ' 
botników ZWUT jak najostr.zej po- W całym województwie lubelskim 
tępiło amerykańSkich agresorów 1 odbywają się wYbory delegatów na 
wyraziło swe bezgraniczne oburrze- miejskie i powiatowe 'konferencje o
nie na bestialskie metody, stosowa- brońców poko,iu. Społeczeństwo Lu
ne pr'Zez amery~alis1tich gangsterów blina tłumnie wYpełnia. Inkale wy
w walce rl ludem koreańskim. Zebra borcJe, manifestując swą nieugi~tą 
ni długo manifestowali na crleść Zw. wolę walki o pokój. Na zebraniu ob 
Radzieckiego, obozu pokoju i jego wDdu 15 'Zgromadzeni z entuzjaz-
wodza Generalissimusa Stalina. mem wznosili okrzyki na cześć poko 

* * * ju, Prerz:ydenta Bolesława Bieruta j 
Na zebrarliu wyborczym Komitetu wielkiego plTlYWódcy ruchu obroń

Obrońców Pokoju w fabryce im. K. ców pokoju - Generalissimusa Sta
Swierczewskiego rlałoga postanowiła lina. W obwod~e 16 w prerzydium, 
wzmóc swój wkład w walkę o po- obok robotników zajął· miejsce ks. 
kój. .,Załoga. naszej fabryki - ozy- prefekt Antoni Nowak. 
tamy w uchwalonej rezolucji -pra I Na wszystkich zebraniach Prrlyj
gnie p.rzez wzmooenie wYdajności f mowane są rerz:olucje. w których ze
pracy przyczynić się do przyśpiesze- brani domagają się wycofania. wojsk 
nia realizacji Planu G-letniego, a tym amerykańskich z Korei i zaprzesta.nia 

Chwała narodowi koreańskiemu I 
walczącemu w obronie ojczyzny· 

W warunkaCh cięikiej wojny 
w obronie ojczyzny święci. dziś 
.naród koreański Swe święto wY
zwolenia.. 
Pięć lat temu zwycięska Ar

mia Ra.d~ecka, rozgromiwszy ar
mię imperialistycznej Japonii 
przyniosła wolność Korei. Nad 
tym krajem umęczonym dzie
siątkami lat okupacji japońSkiej 
zaświtała. jutrzenka lepszegO ży
cia. Naród koreański wyprosto
wał plecy po długiej niewoli, zde 
cydowany odbudować swój kraj, 
swoje państwo i nigdy więcej nie 
dopuścić do obcegp panowania 
na swej memi. Rękojmię lepszej 
przyszłości withiał w demokra
tycznym ustroju ludowym i w 
przyjaźni z wielkim Związkiem 
Radzieckim, obrońcą wszystkich 
uciśnionych na,rodów. 

Natychmiast po kapitulacji Ja 
ponti, w całej Korei zaCtZęły po
wstawać . Komitety Ludowe. W 
stolicy kraju, Seulu. powstał ko
mitet pr'lygotowany dla organi
t1:acji wlad.zy państwowej. Wkrót 
ce po tym, 6 wr'leśnia, odbył się w 
Seulu zjazd preedstawicueli ludo
wych, który dokonał wyboru 
Centralnego Komitetu Ludowego 
Republiki Koreańskiej, w skład 
k.tórego wes'lli przelistawkiele 
różnych partii i kierunków. 

Deklaracja Centralnego Komi
tetu Ludowego głosiła: odbudowę 
nie})odleglości Korei, likwidację 
przeżytków feudalizmu, budowę 
ustroju demokratycznego, pOdnie 
sienie stopy życiowej mas pracu
jących, umacniaJlie pokoju Wl'az 
z wszystkimi miłującymi pokój 
narodami. Armia Radziecka, któ
ra wkroczyła <10 Korei jako Al'
mia - Wyzwolicielka poparła 
masy lu(lowe, uznała Komltety 
Ludowe jako legalne organy wła
dzy i stworzyła pomyślne warun 
k,i dla ich działalności. 

Niestety, wojska rad'lieckie 
znalat1:ły się tylko w c'Zęści Korei. 
Na południe od 38 równoleżnika 
wylądowali Amerykanie. To prze 
sądziło o dal~ych losach Korei 
Południowej. 

Mac Arthur w pierwszej ch wili 
traktował Koreę Południową ja
ko amerykańSką kolonię· Jako je 
dyną władczę w kraju prokJ.amo
wał amerykańSkie władrle w.)j
skowe. Komite ty Ludowe zo
stały rmwiąrlane. Zac.zęły się 
pl-leśladowania patriotów koreań 
skich i ruchu demokratycznego. 

Plęć lat Korea była podzielona. 
Dążąc do jej przekSCLtałcenia w 
bazę swej agresywnej polityki w 
Azji, Amerykanie nie dopuścili 
do :z.jednoCtZenia Korei. W 1948 r. 
Zwią'Zek Rade:iecki wycofał swe 
wojska rl Korei Północnej, gd~ie 
w wyniku powszechnych wybv
rów. w których w.zięła ~'ównież 
udział ludność Korei Południo
wej proklamowana została Ko
reańska Republika Ludowa. Dla 

walki Cl Republiką Amerykanie 
utworrlyli w Korei Południowej 
marionetkowy rrląd, na CtZele któ 
rego postawili swego agenta, Li 
Syn Mana, powsrzechnie Clniena
widzonego rldrajcę interesów na
rodowych. 

Crlym był reżim Li Syn iMa
na określił najlepiej przewodni
czący amerykańskiej misji woj 
skowej w południowej Korei. 
gen. Roberts. "Amerykański pla 
tnik podatkowy, oświadczył on, 
posiada w Korei armię, która 
jest świetnym "psem łaJicucho
wym", strzegącym kapitałów ula 
kowanych w tyn! kraju". Tego 
"psa" spuścili amerykanie z lań 
cucha, ruszywszy w dniu 25 czer 
wca na podbój całej Korei. 

.. Nad naszą ojczyzną i narodem 
zawisło wielkie niebezpieczeń
stwo" - powiedział w odezwie 
do narodu premier Republiki Ko
reańskiej, Kim Ir Sen, wzy
wając go do obrony ojczyzny. l\ia 
ród koreański powstał jak jeden 
mąz i gromiąc wroga, rozbijając 
lisynmanowskie i amerykańskie 
dywizje zapisuje chlubną, wspa 
niałą kartę w dziejach ruchu wy 
zwoleńczego uciśnionych naro
dów. 

Bohaterstwo ŻOłnierzy Armii' 
Ludowej i partyzantów, bohater 
ska postawa całego narodu, świa 
domego słuszności swej sprawy 
okazały się siłą niezwyciężoną. 
Pod jej naporem kruszą się j la 
mią wojska największego mocar 
stwa imperialistycznego. Nie ma 
bowiem warmii amerykańskiej 
ducha, który moze dać tylko po
czucie słuszności i sprawiedliwoś 
ci sprawy, o którą się walczy. 

Nie pomogą amerykańskim 
agresorom ani ohYdne, barbarzy6 
skie naloty dokonywane z po
wietrza na cywilną ludność, ani 
wykrętne manewry w Radzie 
Bezpieczeństwa, gdzie nie chca 
dopuścić do pokojowego rozwią 
zania sprawy koreańskiej propo 
nowanego przez ZSRR. W Korei 
czeka ich sromotna klęska. Speł 
nią się słowa wodza narodu ko
reańskiego Kim Ir Sena, któ 
ry powiedział: "Jestem przekona 
ny, że sprawiedliwa walka za oj 
czyznę i naród zakończy się zwy 
ciestwem". 

Gniewem przepełniają wszyst
kich uczciwych ludzi na . świecie 
zbrodnie amerykańskich imperia 
listów w Korei. Cała postępowa 
ludzkość w tysiącach demonstra 
cji solidaryzuje się z walką na
rodu koreańskiego. Z tą walką 
solidaryzuje się również naród 
polski, który w dniu święta wy7. 
wolenia Korei przesyła. walczące 
mu o wolność narodowi pozdro
wienia i życzenia szybkiego zwy 
cięstwa. 
(Jhwała narodowi koreańskie 

mu, mężnie walczącemu z ane
sją amerykańską! 

obcej interwencji. M. in. robotnik 
Jan Woźnica, aktywista i gorący 
zwolennik pokoju, mówi: .,Pokój 
ZwYcięży, ale o to zwycięstwo trze
ba walczyc ood~ennie i na każdym 
kroku". W dniu Święta Narodowego Korei z najdalszycn zakątków 

Bydgoszcz 
We wszystkich prawie powiatach 

woj. bydgOSkiego rO'Zpocczęły się wy 
bory delegatów na powiatowe i miej 
sIde konferencje obrońców pOkoju. 

Na zebraniu wyborczym kolejarrlY 
węzła bydgoskiego, wybrano na de
legata m. in. Wojciecha CrlapCtZyka, 
przodującego mamynistę parowO'Zu 
PM-2-5, który ClaiJnicjował nowe 
metody pracy w kolejnictwie. 

..Potępiamy z całą stanowczością 
brutalne bombardowania. ~bron
nych miast korea.ńsMch przez pirac
kie samoloty amerykańskie. 

O naszą nieczłomną wolę, o potęż
ną liC'Lbę naszych Clwolenników rorz
bidą się niecne machinacje kapitali
stycznych pode:eg,aczy wojennych. 

Niech żyje wódz światowego obo
zu pokoju - Generalissimus Józef 
Stalin! 

Niech żyje pokój między na,rodami 
świata!" 

świata płyną wyrazy serdecznej przyjaźni i hraterstwa dla bo ... 

haterskiego narodu, walczącego z imperialistycznymi najeźdź ... 

cami o świętą sprawę swej wolności i niezawisłośd, ze wszys1J.. 

kich stron świa,ta płyną pozdrowienia dla bohaterskiego wodza 

walczącej Korei - towarzysza Kim 1r Sena. 

Robotnicy ZPB • Im. Stalina 
W przygotowaniach do Kongresu 

Pokoju współOOiałają księża. Aktyw 
nym organizatorem akcji wYborczej 
w pow. chojnickim jest ks. Stefan 
Zygmunt Kotwa.rski. W pow. b'ydgo 
skim mies'Zkańcy gminy Dobróż wy 
brali jako delegata na konferencję 
powiatową ks. proboszcza Czepka cz 
Wudzynia. 

manifestują na cześć Kongresu Pokoju 
Z obrad konferencji Obrońców Pokoju Dzielnicy Fabrycznej 

* * * Dzielnicowa konferencja Obroń-
Manifestacją wa·lki o pokój byto ców Pokoju Dzielnicy Fabrycznej 

rlebranie wyborc.ze na przedmieściU odbyła s.ię wCtZoraj w sali Robotni
Inowrocławia - iMątwy, gd~e na de 
legatów wybrano czołOwYCh przodo czego Domu Kultury. Prócz delega-
wnlków pracy i racjonalizatorów: tów wybranych plTlerz odd~iałowe 
kowala Niańkowskiego, murarza komitety obrońców pokoju w ZPB 
Szczęsnego i KościeJs~eg~.. im. J Stalina pr,zybyli licrznie ro-

Delegatem został rowmez wyboo.- , . . , . . 
ny probose.cz parafii Mątwy, ks. Ka botmcy tych zakładow, srzczelme 
il.imierz Grabianka', który wyróżnił \ wypełniając salę. . 
się JUŻ w akcji ,zbierania podpiSÓW Referat o aktualnej sytuacji poli
pod Apelem Sztokholmskim i jest tycznej i zagadnieniach zwiąe:anych 

Mac Arthur ewakuuje lotniska 
Ostatnie bazy samolotów USA w Korei -

przenoszone są w szybkim tempie do Japonii 
LONDYN (PAP) - Korespondent 

Agencji Reutera donosi z frontu w 
Korei, że na odcinku południowym 

wojska amerykańskie zawikłane są 

w walki z partyzantami i oddziałami 
północno - koreańskimi, które prze
Itil...-nęły głęboko na zaplecze wojsk 
nieprzyjacielskich i przecinają linie 
k,omunikacyjne między Masan a woj
skami amerykańskimi, znajdującymi 

się w odległości 8 km na wschód od 
Czindżu. 

Nad rzeką Naktong wojska półno-

samolotów bliskiego wsparcia. Komu 
nikat Mac Arthura doniósł, że lotni
sko na południe od Pohang znajduje 
się pod ogniem artylerii wojsk pół

nocno - koreańskich, wobec czego 
wszystkie samoloty oraz urządzenia 

techniczne zostały przetransportowa 
ne do innej bazy. K~respondent Agen 
cji Reutera dowiaduje się, że nowa 
baza amerykańskich samolotów blis
\ciego wsparcia znajduje się na tery
torium Japonii. 

0110 _ koreańskie rozszerzyły znacz- PEKIN (PAlP), - Z Phenjanu do
nie swe przyczółki mostowe w pobli- noszą, że 13 Sierpnia wieC'lorem do 
żu Jongsan ~miejscowość ta znajdu- wództwo naczelne sił zbrojnych Ko
je się w odległości 12 km na półno-
cny wschód od miejsca, w którym reańskiej Republiki Ludowo-'Demo-
rzeka Naktong skręca na wschód). kratyoznej ogłosiło następujący ko
Nadto kilka pułków północno - ko- munikat: 
reańsk~ch, zaopatrzonych w czmgl _ I Oddziały Armii Ludowej w dal
artylerIę, . przekrocz~ł? rzek!. N~k-I s~ym ciągu prowadzą na wsz.ystkich 
tong na połno.c od nueJscowosCl ,,\ ae frontach uporczywe walki z wojska
gwan. W ZWlą~~U z tym szta~ M~c mi amerykańSkimi i lisynmanowskl 
Axthul'~ w o~lcJalnym komumkacIe mi. Wojska ludowe, które wyzwoliłY 
P?dał, ze na po.łnoc ?d Tae~u. sytUd~ na wschodnim wYbrzeżu Korei mil. 
cJa. przedstawl.a .Slę. grozm~ dla sto Gide, kontynuują natarcie. Woj 
WOJsk, a~lerykansklch l połudmowo - ska ludowe otoczyły w tym rejonie 
koreansklch. . stawiające zaciekły opór oddziały 

Na wybrzeżu wschodnim toczą 51ę nieprzyjaciela i wY2mToIiły całkowi
w dalszym ciągu walki o lotnisko cie miasto Pohang - ważny punkt 
znajdujące się W odległości 10 l"u na strategiczny na. wybrzeżu wschod
południe od portu Pohang. Lok' .:;ko nim i jeden z najwamłejszych por
to jest ważną. bazą amerykańskich tów nieprzyjaciela. 

rz obroną pokoju wygłosił tow. Go
dziński. Mówca rlobra!Z.ował nieustan 
ny Wrlrost sił obOrlu pokoju i (/jada
nia narodu polskiego w walce o po
kój. 

Referat raz po raz . plTlerywany 
był okr,zykami na cześć Tow. Stali
na, na cześć Polskiej Zjednoczonej 
Partii Robotniczej i jej PlTlewodniczą 
cego tow. Bieruta. Gdy była mowa 
o napaści amerykańSkich agresorów 
na Koreę, zebrani wmosili entuzja
stYCtZne okrzyki na crześć ludu kore
ańskiego i jego bohaterskiej armii. 

W dyskusj i, jaka wywiązała się po 
referacie, zabrali liwn1e glos par
tyjni i berzpartyjni bojownicy o po
kój, wskazując na konieczność wzmo 
żenia naszego wYsiłku w walce o wy 
konanie planów produkcyjnych. w 
codziennej walce o realizację Planu 
G-letniego, którego wykonanie pr'LY
czyni się do utrwalenia pokoju świa 
towego. 

Burzliwymi oklaskami pr.zyjęli ~e 
brani wystąpienia robotnic, które 
na konferencji podejmowały nowe 
IWbowiązariia na cCleść Kongresu Po 
koju. 

OB. ZOFIA ZOFlR - pmądka Cl 

pmędzaIni śred,niopnzędneJ - w i
mieniu załogi swojego oddziału zo
bowiąt1:ała się wYkonać ponad plan 
18.000 kg przędzy. Przędzalnia śred
nioprzędna zmniejsZY w sierpniu po 
stoje w stosunku do lipca o 4,8 pro
cent. Załoga oddziału podejmuje się 
oczyścić teren fabryczny z nagroma 
dzooego gruzu i odpailków drzew
nych ora.z oczyścić tory kolejowe. 

"Na cześć Kongresu Pokoju - o
świadczyła JANINA PIETRZAK, tka 
czka, ZMp·ówka - podedmuje się 
przejść z obsługi' 18 automatycznych 
krosien na 24. 

Wzywam wszystkie koleżanki clo 
podjęcia podobnych zobowiązań. do 
pójścia w ślady młodzieży komso
molskiej, której doświadczenia w ru 
chu wielowarsztatowym są powsze
chnie znane. I{orżystajmy z przebO
gatych doświadczeń Związku Ra
dzieokiego, który dzięki pelnej !Jo
święcenia. bOhaterskiej pracy swych 
obywateli Jest najpotężniejszą osto
ją pokoju światowego." 

Przemówienie ob. Pietrza·kówny 
zostało przyjęte przez zebranych en-

la przykładem towarzyszy z kopalni im. J. Wieczorka 

RobotnIcy-budowlani-Katowic 
podejmujq zobowiqzanlG. produkcyjne . 

KATOWICE (PAP). - W od po- wego gmachu w stanie surowrm dOI Równie poważne zobowiązaJlie pro' 
wied:zi na werzwanie górników z ko- 15 grudnia br., tj. o 2 mIesiące dukcyjne podjęli inni robotnicy 
palni im. J. Wieczorka, robotnicy w~zcśniej, niż pr7..ewidywaJ plan ro- Państw. Przeds. BudowI.. zatrudnieni 
Społ. Przeds. Budowlanego, zatrud- bot. I na tej sa.mej budowie. Posj;a,nowiIi 
nieni przy budowie .. Domu Prasy" Pragnąc przYC'lyniĆ się do pned- oni wY'konać do 9 września. br. 2.100 
w Katowicach, podjęli liczne zobo- terminowej realilLacji tego czolilowią- betonOwYch pali pionOwYch i 1.'710 
wiązania produkcyjne pod hasłem z~nia, tK>srzczeg~l'lle brygady e:at10Id.- pa.1I skośnych. 
.. Zwiększoną wydajnością. pracy wal mone na tereme budowy, powrmęly . 
czymy o pokój i pomagamy naszym dodatkowe zobowiątzania. Na czoło Ponadto liC'lne !Zobowiązania pod-
braciom w walczącej Korei". ich wysuwa się wbowiązanie bry- ięli zatrudnieni na budowie ~MP-ow 
Wśród niemilknących oklasków gady obsługi sprzętu i maszyn Jana cy. M. in. m~dy pr.zodownik pracy 

wielokrotny plTlodownik pr,acy I re- Najmsa, która postanowiła - pr.zeCl W'kt P'ł t k . 204 
kordczista rob'ót ciesielskich - sta· I zmniejszenie do minimum postojów - I or Ja. wy onuJący 
nisław Parkitny, złożył w imieniu I masrlyn - wykonać prace betoniar- proc. normy, zobowiąmł się pod
całej załogi budowy .. Domu Prasy" skie plTlY użyciu jak najmniejszej li nieść wydajność swe., pracy o 46 
zobowiązani!' wYkończenia 4-piętro- czov betoniarek. procent. 

tuzjastYC'lnie. Rozlegają się okrzyki 
na cześć Związku Radzieckieg~, na 
cześć wodza narodów, walczących o 
pokój. Zebrani wstają i skandują, 
słowa: Komsomoł! - Stalin! - Bie
rut! - Pokój! ... 
Dyskusję podsumował tow. Godzi6 

sl.i, który między innymi powie
d2Iał: 

- Słowa , które tu padły i które pa 
dną jes,zcze w Warszawie na I Ogól
nopolskim KongreSie Pokoju dojdą 
do uszu panów z Waszyngtonu i 
Londynu i będą dla nich ostlTleże
niem. Polska klasa robotnicrla nie u
stępliwie rlwalczać będ'lie ich knowa 
nla, ofiarnie będz1e bronić pokoju 
wespół z narodami rad'lieckimi, we 
spół e:e światowym obozem postępu 
i pokoju , którego wodzem jest Wiel
ki Stalin, wMz międzyna.rodo~go 
proletariatu i całej postępowej, mi
łującej pokój lud,zkości. 

Zebrani wybrali delegatów na 
Kongres Pokoju, delegatów na kon
ferencję wojewódzką .oraz stałe pre 
zydium dlZi elnicowego Komitetu O
brońców Pokoju Dzielnicy Fabrycz
nej. 

Na e:akończenie uchwalono rezo
lucję, w której crlytamy: 

.. My, pracownicy ZPB im. Stalina, 
zebrani na dzieln~cowe.i Konferencji 
Pokoju Dzielnicy Fabrycznej w dniu 
ł3 sierpnia 1950 roku, stwierdzamy 
co następuje: 
.Jesteśmy członkami skupiającego 

się wokół Związku Radzieckiego 
światowego obozu pokoju, obozu wal 
czącego o sprawiedliwość społecząą, 
postęp i socjalizm w myśl wskazań 
wielkich wodzów klasy robotniczej 
Marksa, Engclsa. Lenina i Stalina. 

Na jawną agresję imperializmu 
amerykańskiego. slderowaną w pier
wszym rzędzie przeciwko ludowi ko 
reańskiemu, . Odpowiemy mocnie:j
szym zwarcicm naszych szeregów' i 
pogłębieniem więzów. solidarności ł 

braterstwa, łą czących nas z ludem 
koreańskim i masami pracującymi 

całego świata. 

Z całą odpowiedzialnością l zrozu
mieniem wagi walki o pokój prze
prowadziliśmy wybory delcgatów, 
by tą drogą wnieść jak największy 
wkład w pracę Plierwszego Polskiego 
K~ngresu Obrońców Pokoju. 
Jednocześnie oświadczamy, te 

świadomi znaczenia, jakie dla świa
towegl' obozu pokoju ma silna PoI
ska Ludowa, ZOllOwiąrujemy się 

wszystkimi siłami realizować cele 
wytknięte przez G-letni Plan budo
wy podstaw socjaldZJDu w Polsce. 
Będziemy każdego dnia pracą naszą 
przyczyniać się do wzrostu sił obo
zu pokoju. którego zwYcięstwo jest 
równie pewne. jak nieuniltnioną jest 
klęska światowego imperializmu. 

Niech żyje światowy obóz obroit
ców pokoju i .lego wielki przywód(la 
Generalissimus Stalin!" 
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§ilV dla UI'.Ikonania 

W dniach 10 i 11 sierpnia tO'ceyły 
się w Łod'li O'brady Plenum Zar.zą
du ŁódzkiegO' Związku Młodzieży 
Polskiej. Obrady te miały na celu 
podSwnO'wanie dotychceasO'wej dzia 
łalności O'rganizacji łód'z.kicj ZMP i 
wy,tYC(lenie dróg dalSlej prący w 
myśl wskazań ostatniegO' Plenum 
Rady Naczelnej ZMP. 

W obradach udrLiał v.rzięli ptZO'
downky pracy i ;racjO'nalIzatorzy 
ZMP-owcy O'raz przewodniczący 
dzielnic i .rz-arządów fabrycznych 
Z\MlP :z. większych rlakładów pracy 
na terenie nnsil:ego miasta. Obecn! 
byli tłlkże: sekreta.rz Kł, PZPR. tow. 
Kulińskl. sekretarz Zarząllu Głów
nego ZMP - tow. Górarlskl oraz 
kietrownn. Wydziaiu Pra.soweco, re
da,k,tor nll.(}zelny "Sztandaru Mło
dych" - tow. Lutkiewicz. 

Po wysłuchaniu referatu tow .. Cha 
helskiego "O aldualnych !Za.danla.ch 
poIi.tycJlnycb i organizacyjnych 
ZMP" i referatu tO'w. Ste'fańskiej 
"Plan SZe8!lit>letni i na.s7.e zadanilL 
w budowniotwie socjaligtyc2lnym" 
- rozwinęła się O'żywiona dyskusja, 
'W której slleroko O'mówiono rucdo
ciągnięcią w pracy łód~iej O'rgani
Eacji ZMP, analizując ich przyczy
ny i w<"kalZując na środki poprawy. 
Zabierający głos w dySkUSji stwler
dlZiili, ze Ildają sO'bie w pełni sprawę 
Il tego. iż od IlwalCl7.enia braków l 
niedociągnięć Ilależy w poważnej 
nlieN<:\ zwięl{szenie udziału mło
dlZ.ieży w budownictwie sO'cjallstycz
nym, w wykonaniu Planu 6-let
niego. 

Młodziet musi zmobilizo
wać wszystkie siły do wy
konania Planu. 6-łetniego 

We wsz)'stki.ch niemal wypowie
dciach w dyskusji, wysuwałO' się na 
ezo.ło rz.agadnienie Planu 6-letniego. 
Czy mówiono o produkcji,' czy o 
szkO'lnictw:ie - myśl p.rrzewO'dnią 
stanowiło jedno: niedociągnięcia i 
braki należy jak najsrlybciej usu
nąć, b'o stO'ją przed nami wielkie ea 
d.ania Planu 6-letniego, bo trzeba 
wychować nowe kadry, niezbędne 
dla jego realizacii. 

- Chcemy, a~eby Plan 6-1etJti wy 
koruLny był przed terminem - mó
"rj tow. FlajS'?,man - i dlatego win
ałśmy m6bliIizowa-ć młodzież do wal 
ki O ' wykonywanie planów produk
cyjnYCh, powią.zać się śdśle z mło
dzieią. !Z fabryk. Mobillzowai mło
dzid do zwiększenia- wydajności. 
pracy. pociągać swym m.pałem i en
tud;w.me-m starszych robotników. 
Winniśmy w k()łach samokształce
niowych et\ldlow~ć cyfry Planu 
G.letniego. a to na pe"rno pQrwie I 
1'0'\'3l&li (lnłą. pracującą młodzie?;. Mu 
simy Pfi:Jlularyzować osiągnięcia mło 
d~owych }llozodnwnill;ów pra('y, 
wllilkę o jakość, ruch wielowarszta
ttliwy, walkę o t1~yska.nie oswz-.,lno
śoi". 

:DYSkutanci wskazali jednocoześnie 
J'la hreg niedociągnięć w dotych
e~!"'lowej pracy łódrzkiej organizacji 
ZMP. 

Oderwanie od mas 
młodzieży 

• LANU 6· . 
(Z ~brad Plenum Zarzqdu Łódzkiego. ZMP) I wej. Oczywiście, nie znaczy to, ze 

nie będziemyprzyjmowaó do ZMP 
młodzieży szkolnej, ale większośĆ, 
t,non naszej organizac.1i musi stino" 
wić młodzież robotnlcza". 

szkolenie ki~rujemy. Skutek był ta
ki, że większośc nuzych członków 
nie uczęszczała na. szkt>lenie". 

Jasno swego miejsca. i roll w zakła-/ ku, musimy odcinek dziecięcy oto
dzie pracy, że Zl\1P-owcy nie czuli czyć należytą, opieką". 
się odpowiedzialni za. pracę zawodo- .. . .. 
wą i nie umieli jej powiązać'z pracą :r~w ... Wozmak, pr~edstawlcle,~ 

rob'otnicy. Jaki jest O'becnie udz.ia,ł 
młodzieży we współrlawodnictwie? 
Dość znaCrlny, ale bynajmniej nie 
wystarc'lający. MłO'dil:ież, biorąca 
udział we współzawodnictwie nie 
zawsze jednak enajduje !Zrozumie
nie i O'piekę. MówHa o tym młodllie
Żowa przodownica pracy z ZPB im. 
MarchlQwskiego - Kilise:kO'wska. 

Mówiono także o niewłaściwym 
a.wansowaniu młodzóeży. o tym. te 
często młodą prZOdownicę pracy, 
prządkę lub tl,aczkę awansuje się 
na pomoc biurową. Tak być nie po
winnI}. Należy awansować w teD 
sposób, żeby najzdolniejszych mło
dYCh robotników wy~yłać do Tech
nikum, zapewnić im możność zdo
bycia. wykształcenia. .za wodowego. 
W spra.wy awansu młOdzieży muszą 
baI'dziej niż dotychczas, wglądać 
organizaCje młothieżowe. 

Brak ścisłego powi~ania organizacyjną". M:eJskie] Komendy ."Słuzba P?lsc~ 
moWl Q tym, ze organizacJa , z Partią 

Z wypowiedzi eebranych wyn:ika
ło jasno, że przyczyną wielu niedo

Słaba opieka 
nad młod~ieżą ZHP i SP 

ciągniGĆ był brak należytej wspó!- - "Wróg klasO'wy - stwicrdza 
pracy z O'rganizacjami partyjnymi. tow. Albrecht, komendant ZHP -
.,Do organizacji partyjnej chodziło rzuca sdę przedc wszystkim na te 
się wtedy, kIedy był potl'Zebny sa- odclnld naszego życia, któl'e wydają 
mochód dla zorgllJnizowa.nla wyciecz mu się najbardzle.i dostępne. Jest to 

.ld'· - oświadczyła jedna z bio- szczególnie niebez})ieczl1e na odcin
rących udttiał w dyskusjL ZMP-ówek ku dZiecięcym. Mieliśmy tego Pl'zy
- Brak; ten odbił lIię poważnie na kłady w tegorocznej harcerskie.1 ak
pracy orga.nizacji młodzieżowej, po- cji letniej, ldedy to rozpowszeclmia
woduj;"c nieraq; wypaczenie linii I no niecne plotki, które wywoływa
ideologicznej, sprawlaj~, iż koło ły panikę wśród rodziców. Aby za
ZMP nie umiało niekiedy określić p6biec zakusom l\TOga na tym odcin 

ZMP-owska ni.e zdawała sobie spra
wy z możliwości oddzialywania na 
młodzież zorganizowaną w hufcacb 
"SP", nie otaczała O'pieką tej mło
dzieży. 

W ndodzieży jest twórczy 
entuzjazm 

- trzeba go umieć 
wyzwoli~ 

Łódź jest miastem, w którym mło 
dzież pierwsza rzuciła hasło mło
dzieżO'wegO' współzawodnictwa pra
cy. Hasło to podjęli póżniej starsi 

- "Kiedy s'pytałam ob. FroJltcza
ka.. referenta współzawodnictwa pra 
cy, uslyszalam w odpowiedzi, że ja 
nie potrzebuję znać i'lości przodow
ników. ani planów ,Produkcyjnycb, 
że to nie moja rzecz". 

Naszym wzorem -
bohaterski Komsomoł 

Aktualn.e zadania łÓdzkiej organizacji ZMP 
z referatu łOWi Chabelskiego, przewodniczącego Zarządu Łódzkiego ZMP 

"W zakładach im. Hanki Sawic
klej będziemy mieli na 1 września 
100 procent współza.wodn'czącej mlo 
dzieży - mówi kol. KO'zielewski. -
Jest to wynikiem pracy referentów 
młodzieżlJowych, którzy odbywali raz 
mowy 1111. ten temat i wyjaŚnia.li ma 
ozenie wSJ)ółzawodnicvwa.. Widać 
s,tąd. że młodzież jcst ofiarna i chce 
pracować. ale t,rzeba ją otoczyć tro
skliwą opieką t ws}tat/;ywać właści
we formy pracy. 

Młodzież ZMP-owska winna. bra" 
p1:zyklad z bohaterskiej pracy Kom
somołu - 05władczył kol. Wojcie
chowski - winna znać osiągnłQcla 
młOdzieży ra.dzieckiej. Młodzież ra
dziecka }lracuje na na.jtrudnłe-.;szych 
odcinkach. (lając wzór bohaterskie
gO pOllwięcenda w pracy i w walce. 
Winniśmy bardziej, niż dotychczas, 
z/I,)lo>1lna.wa,ć filę lt Je.' WSlpanialymi 
osiągnięciami". 

Tow. Chabelski. nawiązując do 
uchwa,ł Plenum Rady Nacrzelnej 
2IM:P i czadall stojących w związku 
z nimi przed łódzką O'rganizacją 
młodzieżową. omówił na wstępie 
sytuację międzynarodową, podkre
ślaJjąc corail: bardziej potężny wzrost 
sił O'bozu pokoju. 

- Naszym zadaniem - powie
dział tow. Chabelski - jest skupić 
pod hasłem walki o pokój całą na
S'lą uczciwą mlO'd,zież - robotni.
ków, chłO'Pów, studentów i uczniów. 
Młodz.ież naszej organirzacji musi 
nieustannie prO'wadzić beQ;względną 
i bezlitO'sną walkę !Ze wszystkimi 
wrogami pokoju, iZe sługusami zagra 
nicznych bankierów i podżegacey 
wojennych. 

NIEDOOlĄGNIĘCIA I BRAKI 

- Ł6drzka O'rganizacja ZMP -
stwierdził referent - pos,iada nie
wątpliwie osiągnięcia na O'dcinku so 
cjalistYCflnegO' budownictwa - we 
współzawodnictwie pracy, racjO'na
lieatorstwie i nowatorstwie. Dobrze 
rozumie swoją rolę o,rganizal'ja 
ZMP w ł;ZPO Nr 4. gd1:ie młodzież, 
biorąc udzia,ł we współzawodni
ctwie. pracując na ta..~lI1ach młodzie
źowych, z każdym dniem podn08i 
swoje wyniki pracy i łączy pracę 

Ol'ganizlWyjno - P6lltycZtlllj oz reali
zacją. planów llTotlukcyjnycb. Osią
gnięcia. te zawI]zięc.za, ona utrzyma
niu ścisłej w.ięd oz P~!lta,wową or
ganizacją partyjną.. 

Jest jedna.lt jeszcze wiele takich 
organizacji młodzieżowycb. które 
jak liP. w Nowej Tkalni ZPB im. 
stalina. nie int.eresują się udzla.łem 
młodzieży we współzawodnictwie, 
nie mobilizują. ,jej do wykonywania 
zadań produkcyjnych. Podobnie nie 
właściwie pojmuj1\, rolę na,~zego 
zwią.zkll za.rządy za.kładowe ZMP Za 
kładów im. MarehJewlikiego, Dzier
iyńsklell"(t, Szenwalda i iłmych. Stan 
ten tolerowa.ny jest. nie~tety, przez 
ZlIil'zą.dy D,aelnicowe ZMP. 

W OBUCZU 
ODPO~ZIALNYCH ZADA~ 

jakości., stosowanie mctody oszczę
dnościowej Lidii Korabielnikowej, 
szefostwo przodujących kOleldy
wów nad pozostającymi w tyle, ape 
le pl'odulwyjne itd. 

Tow. Chabelski omówił następnie 
szeroko brald łó(lzkiej organizacji 
ZMP na odcinku szkolenia ideolo
gicznego, błędy popełniane przy or 
ganizowaniu kursów szlwleniowych, 
stwierllzając, że w roku bieżąl:ym 
szkoleniem należy objąć jak najszer 
sze masy mło(lzieży, zapoznać ją 
gruntownie z wielkim Krajem - So
cjalizmu - Związkiem Radzieckim, 
z życiem i pracą zahartowanej w 
walce młodzieży radzieckiej. 

bojowy i oddany pomocnik Polskiej 
Z,jednoczonej Partii RObotniczej. 
Kończąc swój referat tow. Chabel 

ski stwierdził: 

Zagadnienie ~zro8tu 
szeregów organizacyjnych 

• .. • 
I 1 bl l " . Jak wynikało z wypowied7,i po-

- Mamy w e ~ ęe ow w naszeJ ó ' h W dy' slrUS.l·l· O'mawl'ano szeroko - szozeg lnych mówcow - dotyc cza ~ 
dotychczasowej l)racy, mamy rowno SQwy \vzrost szeregów :GMP na te- sprawę mobilizac.ii młodzieży do wy 
cześnłe wszelkie warunki do Icb ,. l konanl'", Planu 6-letnl·elro. do W~lkl' 

to Pl renie Łodzi nic pl~t;eOlega w spo- <> ~ .. 
Ilrzezwyciężenia. Niech, nasze l?' 'b l' O t' d . oz. ła~J_'kO'stwem ", zakładach p"'ac", - d I so ·wasciwy. sta mO' alo' Ślę za- '" w L J 
Ilum stanie się początkIem praw z do aktywnJeJ·.ozeJ· "Ta l kl' Q Wyc!lO'Wa-

ł "d k' j obserwO'wać zjawiSkO. że do Sllere- v 
" wego przełomu w pracy o z le Ol' ł ć . nl'e nowego typu ZMP-O'wca - Q no . MP N' h ł" l k gów ZMP /Zaczęła nap ywa pr'l.ewaz 

gamzacji Zl . ~ec O( z -a orga.- l ś \"e.l. sOCJ·"ll·stycN~e.l· mOI"alnos'C1·. pO'_ 
k l nie młO'dzież szkolna, nap yw Ila' - ~L 

uizac,ja potlnicsie wySil o swą ro ~ d . b' j' '. rUSiZO'no takz'e spra\vę nauki' , .. szko-
ki h mlo Zleży 1'0' O'trucze lnę emnleJ- ,~ 

llrzywódcy i wychowawcy szero c szył. łach podstawowych:i w wyższych 
mas młodzieży. Młode pokOlenie z uczelniach. sprawę kO'niecznO'ści 
entuzjazmem pójdzie wowczas do - Musimy zclawać sable jasno szkolen'ia ideologicznegO' sIlerokich 
wielkiej Jjracy Dacl budową kwitną sprawę - mówił kol. KO'walczyk - rv.esz ZMP-owc6w, opieki nad mlo
cej i szczęśliwej SocjaHstycznej Pol że jeśli chcemy odd,zlalywać na ma.- drz.ieżowymi racjonalizatorami i przo 
ski. IIY młodzieży niezorganizowanej, d 'k . 

ZMP ODDANY POMOCNIK ' . I "., OW111 am1 pracy. 
Cala mlodzież łódzka. przy bolm musimy zw ększyc liczebnIe nasze 

PARTII Partii słanie w pierwszej linii w szere~i. Do tych szeregów musi na- W dyskus,i,i rz.a?'rał głos s~kret~l'Il 
Łódzka organizacja ZMP - stwier wielkim boju o wykonanie porywa płynąć młodzieź robotnicza, llajlep~ Komitetu. Łodz~legO PO'l~kle:j Z]e

dził tow. Chabelski ~ realizować ,jących zaclań Planu 6 - letniego. od sza młodzież. przodownicy pracy i dno~~on~] Parta Robotlllcr;e], tow. 
będzie swoje zadanie udzlalu w da wszystlde swe siły sprawie bu- racjonallz~torzy. kwrzy cZlrnem I Kulmskl. 
budownictwie soc.ialistYCZhym i w I dowy socjalizmu i ut.rwalenia poko- przy warsztacie pracy zadokumcnto (Fragmenty przemówienia tow. 
walce z "Togiem klasowym, jałl:o ju na całym świecie. I wali swój stosunek do Polski Ludo- Kulińskiego poda.iemy poniżej). 

Jaka będzie nasza młodzież - taka będzie Partia 
z przemówienia tow. Kulińskiego, sekretarza KŁ. PZPR 

- Przysłuchując się dyskUSji - mó
wił tO'w. Kuliński-trzeba stwierdzić, 
fakt podniesienia się pozi.omu poli
tycznego organizacji łódzkiej ZWląZ 
ku Młodzieży Polskiej. Widać, że 
młod1.ież troszczy się coraz bardz;ej 
o swój zakład pracy. o wykonanie 
planów produkcyjnych, że żyje ty
mi zagadnieniami. Mimo to ZMP 
nie uchronił się od błędów i niedo 
ciągnięć. 

Plenum Rady Naczelnej ZMP wy 
sunęło sprawę silniejszego związania 
organizacji młodzieżowej z cz{)ło
wym oddziałem klasy robotniC'llej
PZPR. Trzeba powiedzieć, że zada
l)iem Partii na tym 'odcinku jest po 
IUOO Dol-ityczna i ideologiczna dla 
(Organizacji młodzieżowej, Nie zna
czy W ,jednak, ~e będziemy za was 
llracowali. Młod71ież musi sama rca 

młodZieży, która real~uje plany, nie 
potrafiliście poznać jej bolączelt I 
trudności. A tak być nie powinno. 
Musicie iść clo tej młodzieży, poz
nać ją, uczyć się od niej. Towarzysz 
Stalin mówi. że należy się uczyć od 
mas, aby potem samemu uezyć ma
sy. Dlatego też wy powinniście u
czyć się od mas młodzieży. 

Nie wątpię, ze nastąpi przełom w 
pracy łódzkiego ZMP. gdyż sto:ią 
przed nami wielkie zadania. 

Spójrzmy tylko na gigantyczne za 
mierzenia Planu 6 - letniego! Wspa 
niałe perspektywy, jakie w tym Pla 
nie widzimy przed sobą, muszą por 
wać i rozpłomienić najszersze rze
sze nasze.! młodzieży. 

DYRkusja Wasza wykazała, ze np. Wa~zym sztandarem winien !t~ł! 
w ZPB im. Mt\l;chlewsl:;iego mlo~ się sztandar marltsizn\u - lp-nuth
dzież nie wykonywała baz ak01:do~ mu, a waszą droga - droga Pol
wych, co przyczyniało się do niewy sl.tiej Zjednoczollej' Partii Robntnl
lwnywania planów produkcyjnych. l'zej, prowadzącej ł1~ród ku socja!fz 
Dlatego też poważnym zagadllie~ mowi. 
niem jest sprawa zwiększenia wy- Przykła(lem dla. was winien być 
dajności pracy w przemyśle, Pro Kflmsomol, orKanizacja, która. fest 
dukcja nasza w Planie 6 - letnim wiernYM pomocnikiem WKP (h). 
będzie potężnie wzrastała. Musicie Trzeba. abyście i WY idąc za przykla 
więc bojowo po komsomolsku bić dem KOl\lsomołu umieli wychować 
się o zwiększenie wydajności pracy, należycie młodzież. 
fi zmniejszenie nieuspra.wiedIlwio-
nej absencji. Plan 6 • letni realizujemy w do-

bie zaoRtrzająccj się walki k1aso-
Wa~zym zadaniem jest wychowy wej. Zadania, stawiane przed warni 

wać młode pokolettie w pracy i VI' przez waszą RRdę Naczelną, można 
walce. Zl\'JP musi stać się or~ani7a zrealizować tylko w walce klaso
cją klasową. organizacją wałki. Mu waj. 

- 'Wriwonyl się w niektórych 
1I.a..,:wch instandaeh organizacyj
bHh biu.r6ikra,tyc~ny styl pracy -
.. z~ biurka" - mówi przewodnl
ceąey Dzicln'icy Górnęj ZMP., kol. 
Przyszewski - CZłoll){owie zarzą- W pracy !!,wej powlnni~my się o~ 
dóW d~ielnicowyc.h, idąc w teren, pierać na bogaiYfłh doświadczeniach 
nie interesowali się w (los.tatecznej brllotniero, leninl)WSiko - st~linow
mierze potrzebami i bolącz'kami mlo skiego KOD'Jsj)mj)łu, wicrnego po
dm(l'iy. Odbijalo stę to taMo na. szko moonika l'ą.rtli BOlezcw.>icklej. 

lizowat IIwe zadania. . 

Nie wolno nam jednak upajać się 
słowami. Po bolszewicku musimy o 
cenić pracę, która stoi przed nami. 
Organizacja ZMP musi przyg,)to
wać kadry, a to zadanie nie łatwe. 

Głównym zagadnieniem, stl\wla- Przełom. który sią obecnie dokonu~ 
nym przed wami przez Plenum RfI je w waszej organizacji, winien po~ 
dy Naczelnej, jest sprawa oderwa- wolić na wychowanie szerokich 
nia się od szerokich mas młodzieży. mas młodzieży w socjalistycznym u 
Oderwanie to spowodowało w du- miłowaniu i entuzjazmie pracy. 
że.i mierze niedociągnięcia w pracy Tym entuzjazmem musicie rozpalić 
młOdzieży lódzkiej na odcinku prO-I szerokie masy młodzieży niezorlfa
dukcji. Nie umieliście dotrzeć do niwwanej. 

sicie tworzyć I'lowe szeregi aw~n- Partia zdaje sobie sprawę, że wy 
gardy robotniczej, która będzie u- będziecie fundall1entem bllllu.iąoej 
mial a zwalozaó wroga klasowego. się Polski Socjalistycznej. Jaka bę 
Słyszeliśmy w dYsku~.ij, że wróg kla tlzie nallZ<!. młodzież i ,jej wychowa 
sowy nie śpi, że przechodzi do 1'0- nie, taka będzie nasza Partia. mll
boty dywersyjnej na różnych Qdcin tego też wasze "Atlania są wielIde, 
kach. Trzeba go Lunieć wykrywać dlatcKo Illu$lcie ódpowilldnio wycho 
Ale sam aktyw tllgo nie dok(wa. wać i ubojowić swoje szeregi. 

leniu id eologjcznym. Na tert'·nie na~ Organizacje ZMP-owskie winny 
SUj. d,ńelnicy typowano częl>to mło-I więc jnkjować i rozwijać nowe for
d/l!ież na szkolenie mechanicznie, nie my ud.ziału młod'l.iei.y w walce Q 

1nlłka..Jąc w to, kogo właściwie na to wykonanie planu: brygady dobrej 

Do tej walki trzfba U1niM porwlłc Tero ŻJ'czymy Wam w realizacji 
całe załogi fabryczne i na tym 1)0- waszych pięknYCh ?I11dań, wSl'a,nta.
lega umiejętność wygrania. walki, ja I łyoh zadań W budownictwie Polsld 
ka prze(l nami stoi. Socjal!stYC1.nej". . 

50 lat telUu - dnia 14 sierunia 
1900 roku - robotnicy wars'zt~
tów kolejowych i parowozowni w 
Tyflisie TozpoczęH zOl'ganizowaną 
pod względem politycznym ofell
.sywę przeciwko caratowi, prze
ciw kapitalistom; ofensywa ta 
~eistoczyła się w olbrzymi 
s~ik. Ruch strajkowy l'ozs,/;;!
l'Zył się na inne przedsiębiorstwa. 
Organizatorem ,strajku była cC'a
tl'ahllt grupa śocjaldemokratY-::3-
na, na. której czele stat Towa
rzysz Stalin. 

W 50 ro[zni[~ bohaterskieg,o trajku prześladowań strajk skończył się 
po 15 dnincll, 1'obotnil,;ów nie moż 
na było uwazać za zwyciężonych: 
<.tdminjstracja lUU8h\ła pójść na 
ustępstwa i stopniowo, choć po
woli, zaspokajała żądania robot
ników. 

Demonstracja pólityczna robot
ni;ków tyfliskich wykazała ich doj 
:l.'ułoŚć polityczną, uświadomiA' 
nie klasowe oraz Slilne zespolenie 
o.rganiozacyjne. Wszystko to robot 
lI1icy ty.fliscy zawd:z.ięczaH Towa
:t"Zyg,z()wi Stalinowi i jego współ
bojownikom w zal'aniu walki re
wolucyjnej . w Gruzji i w Kraju 
Zakaukaskim - A. Culukidze i 
Ł. Kecchoweli. 

W artykule pt. "Zadania socjal
dC111o<'kratów rosyjs,kich" (1897 r.) 
Lenin wzywa socjal-demokratów 
do brania bezlwśredniego udziału 
,,"'9 wszystkich starciach robotni 
ków z kapitalistami" w związku 
Z długością dnia l'Oooczego, wyso 
kością. płac, warunkami prac~ 
itp, Wzywa, aby pomagać l'obotm 
kO'm. "ściślej i praktyc'lniej fO'r
mułować swe żą.dania wobec 
przedsńębiorców" . 

Za niecierpiące zwłoki zadanie 
Lenin uważał popula,ryzację idei 
wa.lki klasowej i socjalizmu na
ukowego wśród szerokich rzesz 
robotn~ków. 

Podobne zada.nia. &tawiał Tow&" 

rzysz Stalin przed tyfliskimi so
cjal,demokra,tami. 

"W okresie 1898-1900 tyfliska 
centralna grupa socjal-demokraty 
czna dokonała olbrzymiej pracy 
rewolucyjnO'-propagando ej i O~"
ganizacyjnej w celu utworzenul. 
nielegalnej socjal·demokratycimej 
organizacji partyjnej; członkowle 
centralnej grupy partyjnej pro· 
wadzili intensywną propagandę re 
wolucyjną, każdy z nich kierował 
pracą koła robotniczego. Towa
rzysz Stalin sprawował pieczę 
nad 8 robotniczymi kotami socjal 
demolcratycznymi" (L. Beria -
"Przyczynek do historii Ol'gani
zacji bolszewickich. 'krajów zakau 
kaskich"). 

"Przypominam sobie - mówi. 
Stalin - l'ok 1898, kiedy po raz 
pierwszy powierzono 111i kółko, 
składające się z robotndków war 
sztatów kolejowych... Tutaj, W 
gronie tych towarzyszy. przesze
dłem wówczas pierwszy swój b()o 
JOWY chrzest rewolucyjny ... "*) 

Lata 1898-1900 były rÓWll1ie~ 
latan~i chrz,tu rewolucyjnego ro
botników Tyflisu. 

W tym okresie pod kierownic-
1'.wem Towarzysza Stal1na zorgani 
zowallO szereg strajków i manna 
s~l!cji pierwszomajowych w Cen
tralnych Tyfliskich Warsztatach 
Kolejowych. w fabryce Bazar· 

I kolejarzy tyfliskich I 
dżanca, w tramwajach konnych 
orat w garbarni Adelchanowa. 

Towarzysz Stalin wszczepiał 1'0' 
botnikom mal'ksistowslde rozu
mienie aktualnej sytuacji, prowa 
dził ich do ata1m pl'zecoiwko twier 
dzom caratu i kapitalizmu. Dzia" 
łalność ta znalazła dobitny wyraz 
w sierpniowym strajku 1900 ro
ku, który odbił się szerokim e
chem wśród mas robotniczych. 
Rosji carskiej i zapisał wspania
łą ),al'tę histQrii walki rewolucyj 
nej w· Kraju . Zakaukaskim i w 
Gruzji. 

Towarzysz Stalin postanowił 
wprowadzić sprawę robotniczą na 
tory walki polityczuej. W organi 
zowaniu strajku sierpniowego To
warzyszowi Stalinowi pomagali 
aktywnie: K>tlinin, Kecchoweli, 
Dżap~dze oraz przodujący ro
botnicy - Alilujew, Sturua, Czo
dl'isz';m, Boczoridze i inni. Wes
pół z innymi przedstawicielami 
robotników pod bezpośrednim kie 
ro\..-nictwem Towarzysza Stalina 
opracowali oni I!lan strajku i s~~l' 
mułowali żądama wobec adnum
stracji. 

25 lipca 1900 r. 200 robotników 
tokarni zażadało od administra-

cji zlikwidowa.nia pracy nocnej, 
motywując to arg'Umentem, że w 
skwarne dni lata lS-20-godzinna 
praca jest w Tyflisie l1iemożliwa. 
10 sierpnia przyłączyli się clo 
tych ż!j.uań robotnicy oddziału wa. 
gonowego. 

Administracja miała nadzieję, 
że za pośrędnictwem kierowników 
brygad uda jei się rzastraszyć ro
botników, jednak rachuby jej o
kazały się' mylne. 

12 sierpnia odbyło się zebranie 
przedstawicieli oddziałów, na któ 
rym robotnicy uzgodnili następu 
jące żądania: zlikwidować pncę 
wieczorną, podwyższyć płace, 
znieść kary, zakazać brutalnego 
obchodzenia się z robotnikami 
itd. N a żądania te administracja 
odpowiedziała represjami, Nocą 
13 sierpnia aresztowano 68 przo· 
dujących robotrulków. 

Na wieść o tym, nazajutrz, 14 
sierI)nia. robot.nicy ogłosili strajk. 
Pierwsi rzucili pracę robotuicy 
tokarni. Wkróke za ich przykla 
dem poszli robotnicy oddziahl wa 
gonowego i montażowego. 

Okolo godz. 9 rano strajk o· 
garnął całkowicie tyfliskie wars~
taty kolejowe i parowozownię. 
Administracja nie omiesz.kała 

przedsięwziąć odpowiednich kro
ków: wezwano odrlzialy wojsko
we, w sukurs ill1 _ pośpieszyło kil
kuset policjantów. 
Tegoż dnia strajkujący robotni 

cy sformułowali nowe żądania, 
które 15 sicrpnia przedstawiono 
dyrektorowi Kolei Zakaukaskich, 
Przerażony dyrektor zakwalifiko
wał straj!;: jako bunt. W TyfUsie 
ogłoszono stan wojenny. 

W dwa dni później żony aresz
towanych robotn11,ów udały się 
przed pałac generał-gubernatora 
i zażądały wypuszczenia na. wol
ność mężów. B;--ła to pierwsza ma 
nifestacja kobIet W Kraju Zakau
kaskińl. 

W całym mieście l'o.oz.powllzech. 
niano ulotki i proklamaCje komi
tetu strajkoweg·o. Policja J(l'zez 
całą. no<: zrywała nalepione na 
murach proklamację. 

Represje trwały. Al'esz.towllno 
884 osoby. 

Jak wynika z zachowanych w 
archiwach materiałów, władze ~o 
licyjne zdawały sobie sprawę, ze 
olhrzymi ten strałk jest wynI
kiem praay orgamzacyjnej, doko
nanej pnez tyfliską centralną 
grupę socjal-demokratyczną . Je
dnakże carskiJll pachołkom nae u
dało siC wykryć promotora tej 
akcji. Towarzysza Stalina. 

Mimo iż w wyniku zaciekły<:h 

Strajk sierpniowy wykazał doj 
l'zalość polityczną l'obotników Za 
kaukazia. dowiódł, że uświadamia 
li sobie oni swe interesy klaso
we, przyczynił się on do re lisze
l'zenia walki klasowej w calym 
Kraju Zakaukaskim. 

Strajk sierpniowy , ugruntował 
w ruchu robotniczym wprowadzo 
ne przez "'owarzysz a Stalina i je
go towarzyszy broni metody pl'a. 
cy rewolucyjnej. W późniejszych 
latach robotnicy tyfliscy jes:cze 
wytrwalej walczyli przeciwko ~a
mowładztwu carskiemu i knuita
listom, kl'ocząc niezachwian.ie -"~Ia 
kiem bojowym, wytyczonym pl"ZeZ 
wielkiego nauczyciela klasy robot 
niczej, Towarzysza Stalina. 

Walką tą klasa robotnicza ZI\.
kauka~ia rozpoczęła XX wiek. 
Smial0 podążała ona śladem rosyj 
skiej klasy robot.niczej, która pod 
kierownictwcln Lenina i Stalina 
na. zawsze położyła kres carskie 
mu samowładztwu, niewoli kapi
talistycznei. i po raz pierwszy 
w dziejach ludzkości utoroWałl!. 
drog~ do świetlanłli 111'zysz;łości 
świaia. 

*) Józef Stalin. Krótki życio-
rys. Wyd. "Książka i Wiedza." 
1949 r. str. 9-10. 
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W 1946 1', Tjlj:o oświadCitył' w jed

nym ~ prrlemówień przedwy
borczych: .,My mówimy Chłopom, że 
są na6trwalszą ostoją naszego pań
stwa nie dlatego, że pr.aeniemy 
e\'lentualnie otrzymać ich głosy, 
lec~ dlatego, że rw rzeczy samej tak 
wła5nie jest''. ("Borba", 2. XI. 1946 
r,). 

Byl to 1946 irok, kiedy Tito :li je
go klika .ies'Z~ skrzętnie maskowa
lis'Woje prawdziwe kontrrewolucyj
ne oblicze, kiedy imperialisty~nl 
mocodawcy Tito jeszcze nie uważa
li za celowe ujawnienie swych na.j
głębiej ukrytYCh rezerw. Nie było to 
jednak bynajmniej przypadkowe 
wystąpienie. "Teoria" 'l'ito o chłop
stwie, traktowanym jako całość, () 
chłopstwie, jako najtrwalszej opo
rne p ń twa ludowego stanowiła już 
wtedy próbę stwomenia "ideolo
gicznej podbudowy" dla realirlowa
ne; przez klikę Tito polityki likwi
dacji kierowniczej roli klasy robot
nicIlej, polityki oparcia się na kapi
talistycznych. kułackich elementach, 
próbą zamaskowania polityki prze-o 
kształcania Komunistycznej Partii, 
Jugosławii w nacjonalistyczną ku
łacką partię. Była to więc teoria :i" 
praktyka, która ugruntowywała po
rzycję kułactwa na wsi. stanowiąc. 
ważny e1ement w pmygotowaniu daj 
lekosięŻIlych kontrreWOlucyjnych 
planów termidoriańskich kliki Tito I 
li je; imperialistycznych mocodaw- l 
ców. 

l enin uczył: "Oni kułacy il 
pasożyci - to nie mniej 

straszny wróg, niti; kapitaliśCi i.j 
(lbszar.niey. I jeśli kulak pozosta-l 
nie nietknięty, jeśli nie zwycię-i 
!Żyuny pasożytów, to nieChybni.e; 
powróci znów car 1 kapitalista". 
Doświadczenie wszystkich rewolu-j 

cji, które miały miejsce dotychczasl 
w Europie, dobItnie potwierdza, żel 
rewolUCja nieuchronnie ponosi klę-; 
~kę, jeśli chłopstwo nie zwycięża kUl 
łackiego panowania". 

Po "''Y~voleniu Jugosławii, dzięki 
!wycięstwu ZSRR nad hitleryzmem 
i b&zpośredniej pomocy Armii Ra
dzieckiej, klika Tito usiłując odwró
cić narody j'4gosłowjanskie od prze
bogatych doświadczen narodów 
ZSRR i WKlP(b) w dziedzinie socja
listycznej pnzebudowy wsi, ~czyna 
coraz wyraźniej Srlerzyć antyleni
nowskie poglądy o rrzekomo specy
fic4nei roli jugosłowianskiego. kuła
ka. ,.Teorię" tę później sformuło
wał titowski wiceministe'I', zdema
skowany szpieg amerykański, Be
bler: .,Nie ma u nas takich kułaków, 
jacy byli w ZSRR. Nasi bogaci chlo 
pi brali udział masowo W wojnie na 
rodowo - wyzwoleńczej i wopec te
go są dojrzali politycwie ... Cftyż mu 

-
pmejSClU kliki Tito do burżuazyjne
go naCjonalizmu, 

prZejście sza.jki Tito od burżua-
~y.inego nacjonalirzmu do fa

s:zyzmu :i otwartego a:aprzedawan'ia 
interesów narodowych Jugosławii 
imperialirlmowi angloamerykanskie
mu znalazło również jaskrawy wy
l'a~ w rozwoju kułaokiej polityki fa
szyzmu titowskiego na wsi jugOSło
wiańSkiej. Jak wiadomo, Tito, Kar
deI, Dżilas, Pjade obno'zą się ~ fał~ 
szowanymi wskaźnikami wzrostu 
"planowej' produkcji przemysłowej, 
jak i ~ rosnącą cyfrą pseudo - spół
dzielhi produkcyjnych na wsi. Usi
łują oni pmedstawiać to, jako "bu
downictwo socjalirzmu" w Jugosła-
wii. 

Istotny sens tego wyrafinowanego 
oszustwa odsłania m. jn. takt, że je
dynymi, którzy potwierdzają Hm 
"socjalizm" i którzy mu przyklasku
;ą, są :imperialiści angloamerykań~ 
scy, ich wywiady i agentury, a 
w szczególności wS2elkie wYITlutki 
trockistowskie. 

PoUtyka władców jugosłowian
stich na wsi ma kułacko - kapitali
styczny charakter. Nasadzane pnl.e
mocą na wsi pseudo _ spóldllielnie 
cz.najdują się w rękach kułactwa l je 
go agentury i są narzędziem wyzy
sku szerokich mas pracu.iącego 
chłopstwa. 

Przejście kUk!i Tito do obozu im
perialistycznego, kontrrewolucyjny 
charaltter jej władzy doprowadziły 
do gruntownych jakościowych 
zmian i w sam)"m ustroju ekono
micznym. 

I y 
RODJon Zambrowlihi 

Sekretarz Komitetu Centralnego 
Polskiej Zlednoczonej Partii Robotniczej 

ekonomicznego. Likwidacja nacjona i średnich chłopów musiało odstąpić 
lizacjl prnemyslu p'mez utworzenie swe ~iemie kułakom. 
tak zwanych "kolektywów pracy" Klika titowska obniża podatki ku~ 
ocznacza dalszy krok na drodze re- łakom 'i pNerzuca dodatkowe, wcląż 
stauracji kapitaJ,i(l:mu, a wprowadze-
nie faszystowskiego systemu korpo- rosnące ciężary, !Związane cz. gorącz-
racyjnego - etap na drodze do re- kowymi zbrOjeniami i rozbudową 
prywatyzacji przemysłu. Oznacza to, policyjno - terrorystycznego apara
że tylko czekać, jak przegnani przez tu Rankowicza, na podsta-No~"e rla
masy ludowe kapitaliści i Iabrykan- sy chlopstwa, na masy pracujące w 

. mieście i na wsi. ci, którzy po przewrocle kontrrewo-
lucyjnym Tito mocno usadowili się Tak np. dyrektywa "ściśle tajn~" 
w przedsiębiorstwach gospodar- Nr. 17 z dnia 18 marca 1949 r. lm
czzych, jako wyżsi urrzędnicy nowego nisterstw!\ finansów Serbii - jak 
reżimu, wejdą w pasiadame swych stwierdził to były minister tego r~
dawnych zakładów pracy, sodu 'rador Todorowicz, któremu u 

Jednoc'lCśnie na wsi klika Tito dało fiię uciec do Bułgarii.- pOICC·l 
forsuje wzrost kapitnlistycznych, ku władzom powiatowym rewizję podat 
łacldch elementów !kosztem niepo- Mw ściąg;mych od kułakó\v. I tflk 
hamowanego wyzysku i w1.możenia w powiecie Panczewo zmniejsz,mo 
degradacji podstawowych mas chłop podatki płacone przez kułaków ... z 
skich. Kułactwo - opora titowskie- 200 milionów dinarów na 110 mw() 
go reżimu na wsi - obsadr.dło już nów, w powiecie Negotin z .112 na 
kluczowe pozycje polityczne i gospo 65 milionów, w powiecie Pozarewac 
darcze na wsi. z 110 na 70 milionów. 

p rasa jugosłowiańskich emigran p olityka skupu produktów r?~ni: 
tów rewolucyjnych podaje set czyeh, których znaczna częsc l 

ki prllykładów panoszenia się kula- d7.ie na eksport. do krajów kapitali 
ków na wsi jugOSłowiańskiej. Kuła- stycznych, wyraźnie forytuje kuła
cy nie tylko u~adowili się w terenu- ków. Zgodnie z faszystowskim de
wych organach administracji i ko- kretem z 15.X. 49 1'. o przymuso
mi1etach Frontu Ludowego, lecz są wym kontyngencie zbóż na rek 
przez reżim faszystowski maSO'NO 1950-51 chłop, posiadający od 2 do 
wciągani do aparaj u pa{lstwowego, 3 ha musi dostarczyć do 4,5 q zboi:'l 
partyjnego j gospodarczego, na wszy z 1 ha, od 3 do 5 ha do 8,5 q z 1 
stkich szczeblach. Wystarczy wska- ha, a ponad 15 ha od 2,5 q z ha do 

T QWarzys2 stalin dał glębo- "~c'· z· n np . ., 19J.8 5 t . 
'~." . .luz:v . r., YSlęcy 15," q z 1 ha. Ta ostatnia cyfra 15,5 kle wyjaśnienie WSI)ółza- k ł k' l ł . t h ' v . ,.' . u a ow flOS a o przYJę yc w, cna- ą z 1 ha wygląda pozornie "gro z-

lezno.scl mIędzy bazą l. Ila.dburl?- rakt.erze "specjalistów" do aparatu nie" dla kulaka, ale wobec tcgo, że 
wą w ~racy 'IW spra,;vle marksIz rolnego titowskiej administracji. siedzi on we władzach terenowych. 
mu w J~:6ykoznawstwle". Wsl,a- Titows!ca polityka, mająca na ce- określających wymiar, to w pr!lkty 
za! on, ze: "Na,d~udowę .s:wa~za IlU wszechstronne umocnienie kuJa- ce małorolny chłop zmuszony jest 
baza po to wlasme, by JeJ g,l1- ctwa jest w coraz szerszej mierze f.dawać 45 q ewentualnie 8,5 q z 1 
żyła, by ak!ywl!ie l)omag~,la jej przeprowadzana rękoma samych ku ha. a kułak może zdawać i najczęś
uksztaH:0wac SIę i utn~ah~, ~Y laków, zasilających masowo faszy- ciej zc.Hie znacznie mniej, bo dolna 
aktywllle walczył!\-. .0 Il~Wl~aCJę stowską biurokraCję, jej korpus ofi- granica dla niego wynosi zaledv, ie 
dawne.i bazy, zblll.ZaJące,J Się d~ cerski i policyjny, jej organa deIen-
kresu sweg.o życia wraz z jeJ sywy i wywiadu. 2.5 q. Podobnie wygląda "sprawie-
ł db d W ta dJiwy" wymiar Litowców przy slm-
{awną na li ową· ys rczy Titowcy faktycznie zlik'.v!j'lwaJi pie ·mięsa itd. 
t:r1ko .. by n~dbu~owa wy~zekla ustawę o reformie rolne· i zasta ili .. . . . 
SIę te, swojeJ słuzebnej roll, wy- ją różnego rodzaju de~retami r~ą- P?wa~ną dzwlgl11ą .... V'Zbogac~nla ~~ 
star(lfLy tylko, .?y nadbud{)wa dowymi i dyrektywami, opracowa- , łukow l wyzysku bIed~ty wle.1S~~l 
przeS2:ła. z pOZYCJI czyn.nej o~ro- nymi w interesie kulaclwa preez za stal SJ(~ systemem t~w. wIązanych . 
ny sweJ bazy na. p~y.cJe oboJęt- jadjego wroga ludu trockistę Mosze Wprow<~dzony na sKllt~k ostre~o b~a 
n~go stosunkl~ do nt~J, r,'a pozy- Pjade. ku zarOW110 produktow rolmczycn, 
CJ,e traktowania na rOWDl poszcze Kułacy Skupują za niską cenę u .Ink i przemysl~wych, system ten po 
goln~ch k~a~ - aby utraciła ona małorolnych i średniorolnych l~ga nu tym, ~e pr7.y P?mocy spc-
swą l~kOŚC l przesta.ła być nadbu chłopów najlep"ze ich działki. Jak cJalnych bono\v chloł?l, sprze~'1-
<1ową., ~s~azanle ~o poma.g~ podaje "Rabotniczesko Dielo" usta- Jący prOdukty olrzymLIJą w zam:an 
nam rowmez. w pełm z~(Ytumlec wa o dziedziczeniu, która nakłada ol deficytowe towary przem'yslowt' .Z 
l proces Iikwldae,ti ustroju demo.: brzy mi e podatki na spadk'joier~ów, r.~tury rzeczy ~\l~acy, mający na]
kraoji ludQwej w JUg?SlaW11 stała się biczem dla pod!!tawowych wlęksl:e nad\\'Yzkl t?warowe groma 
przez konkre~olucY'jDą klikę Tł· mas chłopskich i dobrodziejstwem dZ.ą. memal wszystkie bon.\:', upra
to • Ra.DkoWl~. dla kułaków. Ustawa ta zmusza chło WląJąC przy ~ym. spe~ulacJ.ę przez 

Rozwój wypadków po naradrlie pów do odstępowania części dzie- odsprzedawame Ich bIedOCIe. 
listopadowej Biura Informa<:yjnego dzictwa kulakom w celu uzyskania C alą tę politykę bezwstydnego 
w 1949 r. wskazuje, ii; faszyzaCja Ju sum na opłacenie podatku. W ten wyzysku podstawowych mas 
goslawii sz,ybko postępuje naprzód, sposób w jednej tylko Serbii - chłopskich, forytowania i umacnia
sięgając samych podstaw ustroju w c·iągu 1947 r. 20 tysięcy blednych nia kułactwa, klika Tito usiłuje 0-

słonić jazgotem o "szybkim wzroś 
cie socjalizmu na wsi" w postaci 
pseudo - spółdzielt't produkcyjnych 
tzw. "zadrug", których liczbo, we
dług statystyki na 1 stycznia 1950 
1'. wynosiła 6615 z 329.650 gospodar 
stwami oraz 1812 tys. ha. 

Titowcy mają czelność zestawiać 
tę statystykę wzrostu kułackich psa 
udo - spółdzielni z danymi o rozwo 
ju ruchu spółdzielczości produkcyj~ 
nej w krajach demokracji ludowej, 
ruchu, który w zaostrzającej się 
walce z kułactwem zrzesza dobro
wolnie coraz szersze zastępy biedo
ty i średniorOlnych chłopów w zes 
połowych gospodarstwach typu so
cjalistycznego. 

Doświadczenie krajów demoltra 
cji ludowej uczy, że ),:Uch ten 1'ozwi 
ja się tym· szybciej. im bardziej k'm 
sekwentnie i umiejętnie partie ko 
munislvczne i robotnicze realizują 
w praiclyce leninowsko - stalinow
skie w~kazania: .,Oprzyj się nu hie 
docie, umacniai sejmz ze śr0dnia
Idem, walcz 1. kułakie,o.". 

Skromne jes~cze. do~~iadcz~mie 
rozwoju spoldzlelczoscl proQuk

cyjnej w 'Polsce Ludowej wskazuje 
niezbicie, że ilekroć spółdzielnie pfO 
dukcyjne powstają bez o~tt-ej walki 
przes:.i.w bogaczowi wiejskiemu, ile 
kroć wskutek osłabienia czujności 
do kierownictwa spółdzielni produk 
cyjnej, a nawet na zwykłych człon 
ków przedostają się bogacze wiej
scy lub ich zausznicy - tylekroć 
~am charakter spółdzielni ulega wy 
paczeniu i wykrzywieniu ulega lch 
działalność gospodarcza i politycz-
na. 

Lenin uczył, że ... "spółdzielczość 
w warunkach państwa kapitali
stycznego jest l1iew~tpIiwue kole
Idywną instytucją kapitalistycz
ną"· 

W warunkach terrorystycznego re 
żimu titowskiego, zaganiająeego 
przemocą chłopów mało i średnio
rolnych do "zadrug" - ta kułacka 
pscudo - spółdzielczość produkcyjna 
staje się przymusow~l kolektywną 
instytucją. będącą szczególną forinn 
rozwoju l,apitaJizmu na wsi jugosło 
wiańskiej. 

Tworzone w Jugosławii spółdziel 
nie produkcyjne nie tylko nie są ani 
z formy, ani z treści socjalistyczne, 
ale stały się specyficzną formą 
wzmożonej el,sploatllcji biedoty i 
:hcdniactwa prLCz l<nł<lków, 

przewodniczącym titowskiej "za 
drugi" we wsi Kneżpole w Bo-

5ni jest brat titowskiego generała 
Włajko Szylegowicz, kułak, przed 
\\'ojnc1 poHtyk burżuazyjny, poseł 
do Skupszczyzny z partii radykal
nej. Biedota obrabia jego ziemię li 
czącą sto ha. Jego dochody w natu
rze i pieniądzach przewyższają do
chody wszystkich członków "zadru
gi", w liczbie 15. 

I 
W spółdzielniach tzw, typu ogól

nego kułacy otrzymują wielkie do
chody, składajace się z wynagrodze 
nia za inwentarz, siłę pociągową 1 
tiernię, podczas gdy opłata otrzy
nwwana przez biednego chłopa za 
jego pracę jest minimalna. Tak np. 
Imłak Gawo Isztwan ze wsi Rusko 
SeJo otrzymał ponad milion dma
rów za wniesiony inwentarz. 

Przy tworzeniu owych "zadrug" 
dołącza się do nich ziemię gmin
ną, uprawianą dotychczas przez bie 
dnych chłopów. Tąk np. we wiii 
Wreżagrnaica wyrugowano z ziemi 
gminnej 92 gospodarstwa biedoty 
Wiejskiej, a we wsi Raja - 30 gos
podarstw biedoty. 

I stn'iejq również spółdzielnie, 

sld<:\dające się z samych boga
czy wiejskich. Tak np. w pobliżu O 
sieku kliłak Carenko, który przed 
"reformą" l·olną posiadał 180 ha zie 
mi, zOl'g:mi7.0wał "spółdzielnię" pro 
dukcY.iną, włączając jeszcze 30 gos
podarstw kułackich. Władze faszyS 
towskie powitały, rzecz jasna, gorą 
Co jego "akcję". 

Polityka nieograniczonego wyzys
ku i ucL ku mas chłopskich, pano
szenie się oprawców titowskich wy
wołuje COl~Z powszechniejsze obu
rzenie pracującego chłopstwa, które 
rodzi opór, szerzący się w całym kra 
ju i przybierający najróżnorodniej

sze formy aż do przeciwstawieni'! 
się titowskim baszybuzukom z bro
nią w ręku. 

Opór ch!(lpstwa pracującego Ill'Ze 
ciw reżim(lwi Tit(l przejawia. się w 
szczególn(lści w niezasiewaniu zje
mi. Według oficjalnych danych do 
8 maja br. w Serbii pozostało nie
obsiane 36 proc. ziemi, w Chorwacji 
55 proc., w Bośni i Hercegowinie 
49 proc., w Słowenii 63 proc., w Ma 
cedonii 65 proc., w Czarnogórzu '75 
proc. W ten sposób w całej Jugosła 
wii procent o.bsianej ziemi Osiągnął 
zaledwie 45 proc. Opór także prze
jawia się w masowym zarzynaniu 
bydła przez chłopów jak i w rozpa 
dzie wielu "zadrug", w których chło 
pi podnoszą otwurty bunt przeciw 
wyzyskowi kułackiemu, w ro~ną

cym oporze chłopów przeciw kon
tyngentom. 

. y likwidować Kułaków ~o to, by 
r.ało się ~dość skamieniał:i'm prze
żytkom dogm?tyC!Znym? Ozyż bę
dzie blędem, jeżeli uda nam się Ilmu 
sić kułaka, by przeszedł dla socja
lizmu bez walki klasowej?"· 

Tego rodzaju oświadczeriia nie są 
bynajmniej odosobnione wśród pro~ 
wodyrów titowskich. Tal{ np. Baka
ricz, premier Chorwocji scharakte
ryzował kułaka jugosłowiallskiego: 
.. Lubi on <,ocjalizm i sam pragnie 
kolektywizacjoi", a inny ,.filar" reżi
mu titowskiego Błagoje Neszkowiccz 
stwie·rdzil: .. Nie należy potęgować 
fikcji jakiejkolw:iek walki klasowej 
li nas. Nasi kułacy nie są tacy, jak 
w ZSRR ... i dlatego należy trakto
wać ich tak jak chłopów pracują
cych. Powinniśmy wciągać kułaków 
do komitetów władzy ludowej. do 
Frpntu Ludowego, do spółdzielni 
itd". 

Wykrętne manewry amery ańskich agresorów 

W rezultacie sytuacja, zaopatrzenio 
wa w JugosławU staje się co

l'az trudnieJsza. Nawet Tito, naj
więk~zy dziś obsznrnik jugol'lłowiań 
ski, nie mógł już ukryć w jednym 
z wystąpiell przedwyborczych w lu 
tym tego roku, "że ciężko jest u 
nas pod względem zaopatrzenia" i 
.,powstaJe pytanie, dlaczego z każ
dym rokiem śtajc filę ciężej, a nie 

W myśl tych ~łożeń klika Tito, 
i!Srarz po WYrlwoleniu Jugosławji. 
rozpoczęła realizować politykę roz
budowy Fl'ontu Ludowego poprze!Z 
wciąganie doń kułaków. prcz.ygoto
wując sobie oporę na wsi dla prrze
wrotu konttrewolucyjnego. 

W tym celu titowcy podnosili rze
kome zasług:i kułactwa w okresie 
walk party~nckich oraz rozpo
wszechniali zwiaz,ane rl tym koncep
c.je, ł1egujące walkę klasową na wsi 
jugOSłOWiańskiej. PDdobne bajeczkI 
o kułakach, "wychowanych" w 10ku 
wojny narodowo - wyzwoleńczej na 
,.kolektyw:ist6w" i ,.socjalistów" mia 
ły na celu przygotowywanie wy
uzdanej kampanii rnacjonalistycz
nej, ktÓra towanzYSz.yla jawnemu 

Od dwóch tygodni już amerykańSki 
dyplomata Wanen Austin, przedsta
wiciel Stanów Zjednoczonych w Ra· 
drzie BelZpieci7.eństwa, nie dopu,slZcza 
do normalnej pracy Rady Be~pie· 
czeń!\twa, obradującej od dnia l !4ierp 
nia pod przewodnictwem pl'zedsta ... vi. 
ciela Związku Radzieckiego J. Ma· 
lika. 

Obstrukcja, stosowa.na przez Atlsti 
na i usłużnie popierana przez przed 
stawicieli innych państw bloku ame 
rykańskiego w Radzie Bezpieczeń· 
stwa ma ściśle okl'eślony cel. Zada
niem jej jest nie dopuścić do pokojo· 
wego rozwiązania zagadnienia kore
ańskiego. Takie rozwiązanie bo· 
wiem, którego gorąco pragną wszyst 
kie narody, w ich liczbie również na 
ród koreański, nie leży w interesie 
amerykańskich kół rządzących. 

Wojna przeciwko naTodowi koreań
skiemu jest zbyt ważnym ogniwem 
w amerykańskich planach agresyw· 
nych i źródłem zbyt wielkich zysków 
dla monopoli zbrojeniowych, by mo· 
gly one Slię 2Eodzić na jej zaniecha
nie. Wojna w Korei, od dawna Pyzy' 
~towywana i wzniecona przez !lme 
rykanskkh :imperialistów, jest dla 
nich, jak się wyraził orlran nowo jor 
skich bankierów "Banons ·Weekly" 
_ "zastrzykiem życia". Nie sposób 

Radosna manife.stacja ludności w Phenjanie po ogło,szeniu 
wyniku wyborów do ParlaMen.tu Koreańskiego. 

się też dziwić, że próbę pozbawienia 
ich owego "zastrzyku", podjęt~ Jll'Zl'Z 
Związek Radziecki przez wnie.'jienic 
do Rady Bezpieczeństwa propozycji 
o pokojowym rozwiązaniu zagadnie
da koreańskiego, intel'\yenci amery
kańscy przyjęli z pianą na ustach, 
puszczając w ruch potężną machinę 
propagandowo-dyplomatyczną dla jej 
sto-rpedowania. 

Na próżno jednak rzecznicy kół im 
pel'ialistycznych Ameryki krzątaJą 
się gorączkowo w poszukiwaniu ar
.2'umentów, które by jako tako mogły 
uzasadnić ich stanowisko. Nie są w 
stanie ich znale:l.ć. Jak bowiem zna
leźć wobec opinii narodów prag'ną
c:·ch pokoju usprawiedliwienie uzas~ 
dniające prowadzenie agresywnej 
wojny? 

Jednym z głównych pseudo-argu
mentów amerykańskich agresorów 
jEst fałszywe twierdzenie jakoby w 
y. orei miala 111iej~ce agresja ze stl'O 
nv KOJ'callskiej Republiki Ludowej 
p;·zeciwko reżimowi Li Syn 11ana w 
Korei Południowej. Na tym twierdze 
lllU amerykańskie koła rządzące J

p::rły swoją zbrojną interwencję, 
pl~ty jego pom.ocy na~zuciłJ one ka
dłubowej RadZIe BezpIeczenstwa sze
reb bezprawnych skandalicznych 
uchwał, klerując się rzekomo wolą 
po~kromienia wymyślonego przez 
rrich "agresora". 

Dla demokratycznej opinii świato
wej nie ma wątpliwości, kto jest rze 
czywistym agresorem w Korei. Na
leży jednak dodać, że "argument" 
dyplomatów amerykańskich nie wy
tnymuje również krytyki z punldu 
,,;idzenia prawa międzynarodoweg·o. 
Prawo międzynarodowe bardzo wy· 
raźnie oin'eśla pojęcia agresji i 3gre 
50ra. Olu'eślenie to przytOCZYł w 
~wojm przemówieniu z dnia 3 sierp
nia. J. Malik, powołują.c się pl'zy tym 
na fakt, że zostało ono jeszcze w 
1933 r. zaaprobowane przez Komitet 
ala spraw bezpieczeństwa przy Li
dze Narodów. Określenie to głosi, że 
agresja. ma miejsce wtedy, gdy je· 
dno pań. two napada na drugie. 
PaństIl'o napadające jest agresorem. 

Stosując to określenie do wyda
rzeń koreańskich należy stwierdziC, 
że państ"em, kt.óre napadło na Ko
reę i interweniuje tam zbl'ojnie s~ 
Stany Zjednoczone. Jeśli chodzi zas 
o wewnętrzny konflikt w Korei, 
między jej częścią. pólnocn.ą a połu
dniOWI), to nosi on wszystlne l',na!1l10 
ll!'. wojny domowej, wobec której prR 
'1';'0 międzynarodowe nigdy nie stoso 
wało i nie może stosować p'Ojęcia 

agres.l4• Poj(:cie to mole bowiem 
chal'akterY7.ować tylko pewien . tan 
sto1'unków między państwami i dlate 
go nie może się odnosić do jakiejkol
wiek sytuacji powstałej VI' jednym 

.kraju, a wiec i do 'wojny domowej, 
która toczy się przecież w granicach 
jednego kt'aju. ' 
Do~konale znając fałszywość swo

Ich pozycji z punktu widzenia prawa 
llliędz~-narodoweg'o, amerykańsc·l 
agresorzy prr.ekręcają faHy, pró
bując negować, że Korea jest 
jednym krajem i że konflikt między 
jedną n drug'ą grupą l'zę.dową toczą
cy się w tym kraju jest wojną do
n·oWi). Fałsz bije tu jednak w oczy. 
Kuwet taki zwolennik amel'ykailskiej 
::g-resji, jak profesor prawa uniwer· 
sytetu londyńskiego G. W. Keaton, 
który 115iłL1je uzasadnić tę agre,ję 
1'<1 łamach gazety "Manchester Gaar 
dian" musiał stwierdzić w swoim 9.1" 

t:;kule, że ,,:lie ma i nigdy nie było 
pniio;t.w północno i południowo-kOl'eań 
~Idch". Jeśli zaś nie ma dwóch 
pań"tw, to nie mo~.e być a g-resji, mo
że być tylko wojna domowa. 
Że w Korei toCZY sic wlaśnie woj 

na domowa, zmu~zona jest też slwier 
óić gazeta ,.:.\Ianche<;ter Guardian" 
w swym nun erze z dnia 3 3ierpnia . 
W :\J'tyku~ sJlecjalnego korespolldcn 
ta z Fusanu czytamy: ,;Wi"tocie 
jest to wojna domowa, niezależnie od 
charakteru, jaki walka przyjmuje". 

J eśJi więc nie można podJlać w 
wątpliwość faktu, że w Korci toczy 
si.: wojna domowa, to jasne jest prze 
cież w świetle określenia przyjęteg) 
jeszcze przez Komitet Bezpieczeń
stwa Ligi Narodów, że państwo. któ
re dopuszcza się interwencj,j w Korei 
j popiera zbrojnie jedną walczącą 
stronę przeeiwlw drugiej je<;t agre
sorem, brutalnie łamiącym zasady 
prawa międzynarodowego. W określe 
riu ag'l'esji jest bowiem powiedziane: 
"W szczególności Tliie mog:! służyć u
spra wiedlh\ ieniem dla nal)adu ... ru~h 
rl'wolucyjny lub kontrrewolucyjny, 
wojna domowa, zaburzenia lub straj
ki". Tak ·więc w świetle prawa mię· 
L.zynarodowego agreSorenl w Korei 
jest rząd ·Stanów Zjednoczonych. 
Rząd ten nie chce się jednak przy
znać do swej zbrodni j. co gorsze, kon 
tynuuje ją w najbardziej barbarzy"i.· 
t:ki sposób, mszcząc się za niepowo
dzenia i klęski swych wojsk bombar 
dowaniem cywilnej ludności, niszcze· 
niem miast i wsi koreańskich. 

Rzę.d amelykall<ki i jego pl'zed~ta 
wiei ele w Radzie BezpieczPl1st,,·a sto 
sują wykrętne, perfidne manewry by 

lżej". 
Ił! tylko nie dopu~cić do Jlokojowcg:l l 
l"oz~iązallia sytuacji w Korci. Masy ludowe JUfoslawli coraz e~ 
Utknąw!\zy w ślepym zaułku wej;l- piej rozumieją, że katastrofalna Sy- ~ 
gresywncj polityki, Truman, Ache- tuacJa gOllpodarrza. i wzma&ający 
gon i ich wspólnicy lltal'!\ją się przy się wl'zysk mali pracuj~cych je~t 
pcmocy fałRzel'stlV i kłamstw wzmo· bezpośrednim rezultatem wysługiW" 
cnić swą. pozycj!,'. Oklamuj!). oni opi. 
ni~. światową i okłamują własny na. nla się kliki Tito imperializmowi a: 
ród. Taki zajadły imp<'l'ialista, jak!\c mcrykańskiemu. MIlIlY ludowe Jugo 
nator amer}'kań;;)d Brid~es, ZI11UBZO- sławU, które talt ofiarnie u boku na 
ny był stlnerdzlc ostatniO, JlI'Zell1:1- - . ki h lcz l o swo' 
";bjąc na zebraniu klubu ppublilwń rodow l'adztec c wa Y Y Ją 
d il'go w Hampt.cn Beach: "nasze niepodległość, wolność i Icpszy byt, 
Rtt:aty w ~o:e~ s~ straszliw~ - bę-I nigdy nie pogodzą sIę z pl'Zckszta.łce 
~zlemy .znuazdzem, gdy. don lemy. SIę niem Jugoslawii w Jwlonię amery-
(wkładnIe o tym, co SIę tam dZlal.o, . . a .resji 
w ciągu ostat.nich tygodni". kanską, w bazę wo-Jcnną g .. 

Rozwój wydarzeń \V Korei całkowi przcciw ZSRR i krajom clcmokracJI 
cie potwierdza zdanie amerykańskie- ludowej. 

Na bllzie tej l·osllącej świallo\lloś
ci mas pracuJących Jugosławii ko· 
muniści jugo~łowiańsey, wierni In
ternacjonalizmowi proletariackie-

gl' senatora. Intl'l'wencję amerykaii
ską w Korei czeka nieuchronna klę

ska. Bohaterski naród koreański, z 
którego walką soJidal'yzuje -się cala 
Postęl1owa ludzkość, zwycięży i obro 
ni swą niepodległość. Naród amery- mu, rozwijają i umacniają. w no
kański dowie się zaś, ku swemu prze wych trudnych warunkach bojowy 
rażeniu, jak wiełką cenę musiał za
płacić za imperialistyczną awantnrę, 

\\' jaką wciągnęła Stany Zjednoczone 
rzadzaca klika !lodżegaczy wojen
ny~h .. 

J. Cywiak. 

sOjusz robotniczo - chłopski, które~ 

go treścią jest bezwglęclna walka z 
faszystowsldm reżimem Tito i je
go oporą - lmłactwem. 

,,0 trwały JJokói, o dl!J1lol>rację 
ludoll"q". 

Główne miasto Korei - Seul - liczy 1.200.000 mieszkańców. 
W Seulu znajduie się szereg wspaniałych budowli: uniwersytet, 

Dolitec1mikC' itd. 
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Co ... ówlą liczbą za "'iesiąc' lipiec? 
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Co nam daje 
Plan ' S-letni? n mierny wysiłek pr"cy 

przyczyni się do wykonywania planów w przemyśle bawełnianym 
rozwój Przemysł bawełniany wykonał w 

lipcu plan produ!,cji tkanin goto
wych w 100,5 proc., w przędzalniach 
orlp?dlmwych plan został wykona
ny w 104,1 proc. W trzech pozobta 
łych działach przemysłu bawełnia
nego plan nie został wykonany -
produkcja przędzalni cienkoprzę
dnych wyniosła tylko 99,3 proc. pIa 
nu, średnioprzędny'ch - 99 proc., a 
w tl,alniach zabrakło dziesiątej 'częś 
ci procentu do pelnego wyImnania 
planu. PrOdukcja ich wyniosła 99,9 
proc. planu. 

Wyniki te, porównane z wynika
mi za czerwiec są na niektórych od 
cinkach nieco lepsze (w przędzal
niach średnioprzędnych i odpadkp
wy ch oraz w tkalniach), na innych 
(w przerlzalniach cienkoprzędnych 
i wykończalniach) nieco gorsze. 
Trzeba więc stwierdzić, że w pracy 
pl'zemysłu bawełnianego nie nastą
pił jeszcze w minionym mIesIącu 
przełom, ldórcgo konieczność lwd
kreślają l'czulaty pracy na IH'zestrze 
ni ostatnich micshwy, chociaż \'v 

pracy niektórych łódzkich zakładów 
widać pewną poprawę. Lepiej lliż 
w czerwcu i maju pracowały na 
ogół przędzalnie śl'edniopl'zedne. 

Niewykonywanie przez nie plan)l 
w dwu poprzednich miesiącach kie 
rownictwa zakładów tłumaczyły 
przyczynami "objektywnymi" 
czwartą i piątą klasą bawelny. W 
lipcu jednak okazało się, że potrze 
ba tylko większej mobilizacji wszyst 
kich cZYl1ników i usprawnienia 1)1'0 

cesu technologicznego, aby przy tej 
ba,wełnic wyll:onywać plany w wYż 
szym aniżeli poprzednio stopniu. 

POTRZEBA PLANOWEJ 
KONTROLI 

Lepsze niż poprzednio wyniki w 
przędzal.!;!iach średnioprzędnych 
siagnęły ZPB im. Stalina, ZPB im. 
Marchlewskiego, ZPM im. Dzierżyil 
sldego, ZPB irp.. Dubois oraz ZPB w 
Ozorl,owie. Te ostatnie wykonały 
plan w 111,t proc. Niemniej ogólny 
plan przędzalni średnioprzędnych 
został wykonany w 99 proc., niektó 
re bowiem zakłady pogorszyły wy
niki swej pracy. Do nich należą 
między innymi Zakłady im. Kunic
kiego, które wykonując plan z pe
wną nadwyżką w przędzalni odpad 

kowej, tkalni i wykończalni - nie! pniu niższym, aniżeli w końcu mie 
wykonały planu w przędzalni :3re- siąca. Tak dzieje się w ~vielu za~;;:ła 
dnioprzędnej, (chociaż go wykonały dach, na przykład tkaIma ZPB lID. 

W poprzednich dwu miesiącach). W Harnama swój plan !i0 5, 1,0, 20 i 3] 
poważnym stopniu nie wykonały lipca wykonywała w sposob nastę
planu w przędzalniach średnioprzę pujący: 89,2 proc., 102,5 proc., 10!l,6 
dnych - ZPB im. ReWOlucji 1905 r proc., 106,3 proc. i na 31 lipca -

Fakt ten, jak również niewykollll 113,4 proc. , 
nie planu przez przędzalnie cienko- Takie zarwanie planu w pierw
przędne i tkalnie oraz niższy stopieil szych ~niach •. n!erówno~erne .ro~
wyl!:Onania planu IJrzez w;vkończal- kładame 'wysiłlww w ciągu mleSHle 
nie, jest dowodem istnienia w prze ea może w rezultacie spowodować 
myśle bawełnianym w dalszym cia, niewykonanie miesięcznego zadanh 
gu niepokojącej sytuacji, która wy - mimo usilnych wysiłków w osta 
maga natychmiast-owej interwencji tnich dniach miesiąca. Tak stało się 
kierownictwa przemysłu oraz wzmo w tkalni Zakładów St;;tlinowskich, 
żonych wysilltów poszczególnych za gdzie na 5 lipca z~notowano tylko 
kładów pracy, czynników admini- 87,6 proc. wykonama planu, a na 31 
stracyjnych, partyjnych i związko- ub. m. - mimo nieustannie wzra
wych. stającej produkcji nie zdołano os~ą 

NIERÓWNOMIERNE 
WYKONYWANIE PLANU 

gnąć 100 proc. 

W OBLICZU NOWYCH 
POWAZNYCH ZADAN 

dnie pamiętać. Jeśli przemysł ba
wełni,any przeżywa dziś pewne tru
dności na odcinku wykonywania na 
kreślonych planów, to przyczyn te I 
go trzeba szuka~ obok złe~ organ~
zacji pracy prze<l~ wszystkIm w Dl~ 
l{iej wydajności pracy. Czynnikl I 
administracyjne, organizacje partyj 
ne i zvviązkowe już dziś więc mU-I 
szą wydać bezwzględną walkę wszeJ 
kiego rodzaju przejaw~m l~i.echluj
swa i nieprzestrzegama reZl.mu te· 
chnologicznego, otoczyć' staranną I 
kontrolą i spieszyć z pomocą robo
tnikom, nie wykonującym swych baz 
produkcyjnych, objąć ich wSzYstkich 
szkoleniem i doszkalaniem. 

Robotnicy przemysłu bawełniane
go, którzy mogą pochlubić się nie
jednym poważnym osiągnięciem na. 
odcinku produkcyjnym, z pewnością 
dołożą starań, aby Plan S'leściole
tni wspaniały plan pokojowego bu 
do~nictwa, plan wzrostu potencja
łu przemysłowego naszego kraju i Charakterystyczne jest rozpatrzenie 

przebiegu wykonywania planu w róż
nych zakładach pracy. Liczby za 
poszczególne dekady miesiąca mó
wią, że plan jest wykonywany nie
równomiernie. 

Plan Sześcioletni stawia prz-zd wz.rostu pozion;lU życiowego szero
przemysłem bawełnianym poważne kich rzesz ludzi pracy - wykonać 
zadlmia. Produkcja tkanin bawet- nie tylko w terminie, ale i z nad-

Daje to się zauważyć zwłaszcza w 
tkalniach, gdzie na początku miesią 
ca plan wyko.nywany jest w sto-

nianych ma wzrosnąć do roku 1955 wyżl'ą. . . 
o 53 proc. Podstawowym warun- To bowiem stanOWI naszą na:J1e:o
Idem wykonania Planu sześciole-I szą odpowiedź na zakusy podzeg~
tnie"o iest wzrost wydajności pra- czy wojennych, nasz wkład w dZJe 
cy. O warunku tym trzeba bezwzglę ło utrwa,lenia pokoju światowego. 

Wzór do naśladowania 
Nowa inicjatywa radzieckiego włókniarza Aleksandra Czulkicha 

Robotnicy łódzcy na pewno przypo
minają sobie znakomitego nowatora 
ladzieckiego, podmajstrzego Aleksan
dra Czutkicha, który w pierwszym 
dniu III Krajowego Zjazdu Włóknia
rzy zapoznał nas z bogatymi doświad 
czeniami swej pracy. 

Obecnie Aleksander Czutkich pod
jął nową inicjatywę. 

W gazecie "Trud" uleazał się arty
kuł Czutkicha pt. "I co dalej1" 

Znany włókniarz radziecki postano· 
wił wprowadzić nowe formy socjali
stycznego współzawodnictwa. 
Wskazując na dotychczasowe osią-

gnięcia uczestników współzawodnic. powszećhnienie stachanowskich me_ 
twa w zakresie produkcji najwyższej tod pracy i kulturę miejsca pracy. 

iakości, Aleksander Czutkich docho- Wyniki współzawodnictwa oblicza
dzi do wniosku, że trzeba zrobić dal· ne będą kwartalnie przy współudziale 
szy krok naprzód. Należy zrewido- przedstawicieli Ministerstwa Przemy
wać, przestarzałe już na nowym eta- slu Lekkiego i Centralnej Komisji 
pie, warunki współzawodnictwa o t y- Związków Zawodowych (WCSPS). 
tuł najlepszego zespołu oddziału i 

d . b~ t . Oddziałom i zespołom, uzyskującym prze SIę lors wa. . _ _ 
najlepsze wyniki, oprocz nagrod ple-

"Trzeba - pisze Czutkich - Wcią-!niP,żnych, przyznawane będą dyplomy 
gnąć do współzawodn1~~wa j.akościa. pochwalne Minist~rstwa i Centralnej 
wego modelarzy, desemarzy l wszyst Komisji Związków Zawodowych. 

Minister przemysłu lekkiego, tow. 

Potężnq 
przem-vsłu energetycznego 

W okresie sześciolecia produkcja energii elektrycznej wzroś
nie przeszło dwukrotnie i osiągnie w roku 1955 .wysokoŚć .przeszło 
19,3 miliarda kilowatgodzin wobec $,3 miliarda kJ}owatgodz1n w ro
ku 1949 i zaledwie 4 miliardów kilowatgodzin w roku 1938. W prze
liczeniu na jednego mieszkańca zu~ycie ene~~ii. elektrycz?ej. 
W Polsce będzie przeszło sześć razy wIększe anlzeh przed wOJną 
i przekroczy przedw,ojenny poziom takich państw, jak Francja i An
glia. Dla zapewnienia tak wysokiej produkcji energii elektryczn~j 
Plan Sześcioletni ,przewiduje wybudowanie kilkunastu el.ek~rown:, 
w tym kilku elektrowni O mocy dwukrotnie wyż.szej od na]wl~kszeJ, 
istniejącej obecnie w Polsce elektrowni. 

4 -:MllRD .. k 
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Wzrost produkcji energii elektrycznej umożliwi s~er()kie jej 
zastosowanie do napędu maszyn w przemyśle, elektryflkację linii 
kolejowych oraz elektryfikację wsi. W roku 1955 już przeszło poło
wa wsi polskich korzystać będzie z dobrodziejstw światła elektrycz
nego. Wzrośnie .również zużycie energii elektrycznej na ws: na cele 
produkcyjne w związku z rozwojem gospodarki zesyołowej i me
chanizacją rolnictwa. Wzrost !produkcji energii elektrycznej zapewni 
również możliwość lepszej obsługi szerokich rzesz .ludności, korzy
sta.jącej z tej energii. Będziemy więc w stanie lepiej ośw;etlać na
sze ulice, więcej prżeznaczać energii na zakłady użyteczności pu' 
blicznej, jak tramwaje, trolleybusy, wodociągi itp. 

Na froncie współzawodnictwa 

-Pierwszy ' w pracy zawońowej i spOłecznej 

kich tych, którzy pracują nad arty
stycznym wykonaniu produkcji. Trze 
ba we współzawodnictwie usprawnić 
pracę kierownictwa przedsiębiorstw 

i oddziałów przygotowawczych, po
cząwszy od pie!wszego cyklu produk-

A. N. Kosygin, zatwierdził projekt 

Aleksand.ra Czutkicha i ZObOWiązał! 
wszystkich dyrektorów przedsię

biorstw, by wspólnie z organizacjami 
społecznymi zrewidowali dotychcza
sowe warunki współzawodnictwa so
cjalistycznego i przystąpili do wpro
wadzenia nowych form w swych za
kładach pracy. 

Moc nowych jednostek prądotwórczych, zainstalowanych 
\'II okresie Planu Sześcioletniego, wynosić będzie ponad 2.600.000 
kilowat. PRZED WO.JNĄ, w okresie sześciu lat, poprzedza.jących 
wybuch drugiej wojny światowej - w latach 1932-1938 - wzrost 
mocy zainstalowanej wyniósł zaledwie 200 tys. kilowat, to znaczy 
13 RAZY MNIEJ, ANIŻELI W OKRESIE PL/\NU SZEŚf'TOLET
NIEGO. 

Niektórzy zazdrościli przodowniko
wi pracy, tow. Zającowi z ZPB im. 
Kunickiego, gdy wraz z całą ·rodziną, 
żoną i dwojgiem dzieci, pojechał na 
wczasy do Pobierowa. Ale rada za
kładowa stała na stanowisku, że wła
śnie jemu należy się ten przydział. Bo 
to i normę wyrabiał w 111 proc. i 
wytwarzał 95 proc. pierwszego ga-
tunku tkanin. -

cyjnego. 

Czutkich projektuje przestawienie 
prac teChnicznych kontrolerów w ten 
sposób, aby oni nie tylko rejestrowali, 
lecz również uprzedzali f zapobiegali 
powstawaniu braków i błędów w pro
dukcjL 

W myśl projektu Czutkicha, komi
sja przy rozstrzyganiu wyników współ 
zawodnictwa międzyzakładowego Wln 
na brać pod uwagę nowe współczyn
niki, a mianowicie: rozszerzenie asor

tymentu produkcyjnego, wprowadze_ 
nie nowych deseni, modeli, rysunków 
i fasonów oraz artystyczne wykoń
czenie, jak również zapotrzebowanie 
konsumentów na te artykuły. 

Ażeby zdobyć w przemyśle włókien 
niczym tytuł najlepszego zespołu, sa.li 
lub oddziału. należy wykonywać sy
stematycznie wysokogatunkową pro

dukcję wyższej jakości ód produk-

Tow. Zając nie ogranicza się tylko cji z poprzedniego kwartału. Przy 
do swej pracy zawodowej na kro- tym obowiązuje również oszczędność 
snach żakardowych. Piastuje funkcje surowca i materiałów oraz maks y
mężą zaufania, a ze swych obowiąz-
ków wywiązuje się należycie. W każ maIna wydajność pracy przy obowiąz 
dym etapie współzawodnictwa otrzy- kowym wykonaniu baz akordowych 
muje za swe osiągnięcia słuszne na-, przez wszystkich robotników. 
grody, jest więc przodownikiem w .. . ., . 
całym tego słowa znaczeniu. Przy obhczamu wyrukow wspołZa-

M. S. woelnictwa bierze się pod uwagę u-

• 

Oto liczllY, ~I?arakter~'zujące zacofanie Polski sanaeyjnej 
wspaniały rozwo! Polski Ludowej, korzystającej z przykładu 

pomocy Zwj~7.ku R'vh:.ip.dd.ego! 

Przygotowujemy pierwsze w Planie 6-letnim 

SIEWY -JESIENNE 
Odpowiedzialne zadania całego aparatu rolnego 

Plan 6-letni, plan budowy fund'a
mentów socjalilimu w Polsce, nakła
da na ro.Jnictwo ważne i odpowie
dzi,alne zadania. Na'b!iera.ją one szcze 
gólnego ilnaczenia w chwili, kiedy 
,rosnące potrzeby pmemysłu oraz 
świata praey w miastach wymaga.ją 
stale wczrastającej i planowej pro
dukc,ji rolnej. Dlatego też jest pod
stawowym obowiązkiem a;paratu roI 
nego, rad zakładowyCh, ja,k również 
organizae-,ii gospodarCZYCh, poli.tycz
nych i spolecmych dolożenie ws~el
kich starań dla jak na.jb'ardziej 
sprawnego włączenia produkCji chlo 
[lÓW mało i średniorolnych w o.rbitę 
gospodarki planowej, o<toCJZenie czuj 
ną opieką i spieszenie rz pomocą po
wstałym już spółdzielniom pr.oduk
cyjnym oracz współdziałanie przy ;za
kładaniu nowych, a wreszcie dźwig
męcie na wyższy poziom .gospodar
clZy PaństWOwYCh Gospodarstw Rol
nych. 

W pierwszym roku Planu 6-let
niego, d!zięki wytężonym wysiŁkom 
organirzacji politycznych, społecrz
nych, s,ze.rokich mas chłopów pra
cujących i robotników rolnych uda
ło się przeprowadzić cz wybitnie po
myślnymi wynikami akcję s·iewów 
wiosennYCh oraz żniwa. Obecnie 
wkroC'lY'liśmy w okres omłotów. 

Trzecim IZ kolei eg,zaminem spraw 
ności naszego rolJ1J1ctwa będ!zie tego 
roku akCja siewów jesiennych, o 
której mówi uchwała PreiZydium 
P..rz:ądu rz dnia 26 'lipca br. Lecrz tym 
rarzem posiadamy już spory zaSób 
doświadCJZeń z u'Zyskanych do ted 
pory osiągnięć i popełnionych błę-
dów. . 

Dla .z.a'boopieCJZerria pomyślnego 
przebiegu jesiennej akcji siewnej, 
orki i zasiewy winny być wykona
ne w terminie i na ustalonej pla
nem powierzchni. A więc do orek i 
siewów maszyny nie tylko muszq 
zostać starann:ie przygotowane, lecz 
również racjonalnie . r01l.mieszczone 
w terenie. Nie mogą powtarzać się 
błędy IZ okresu żniw, kiedy. to sno
powIązałki i żniiW5.arki 111e były 
równomiernie rozstawione. Np, po
wiat łowicki miał ich rlbyt dużo, na 
tomtiast odczu'W-ały dotkliwie ich 
b'rak powi.aty rawsko - ma.zowiecki, 

ce do pełnego uświ.adomie·nia chło
pa pracującego i ;robotnika stanowią 
kluczowy wał'Ltnek szybkiego t pla
nowego pl'r1:eprowadzenia pierw
szych w P'laillie 6-1etn,im siewów ,je
siennych. 

Tegoroczny plan siewów jesien
nych na terentie naszego WOdewóci2-
twa zmierza w kierunku przestawie 
nia struktury obsiewów pr.ze;z zwięk 
szenie upraw pszenicy i rośJin pme
mysłowych oraz ro!Zs!Zerzende b'az.y 
pas'Zowej dla daJslZego r07.;woju go
spodarki hodowlanej. Wa,żllym (la
daniem jest ostateczne zlikwidowa
nie porzos,tałych jeszcze 4.800 ha od
logów i ugorów. UlZyska się wów
c,zas powierzChnię lZiemi uprawnej, 
obejmującą 1.038.900 ha. Z tego ob
szaru prawie połowa, tj. 514.700 ha 
ziemi, bęq!Zie ousi,ana podczas jestien 
nej akcji siewnej trzema ilasadniczy 
mi g.rupami roślin: zbożowymi 
509.370 ha, technicznym~ 3.230 ha i 
pastewnymi 2.100 ha. 

Niedociqgnięcia księgowości Dzi\vna gospodarka 
łód~i i łaski. Należy energiCJZrue 

Ażeby uwydatnić stoprriowe prze
sta,wienie struktury obsiewów trze
ba podkreślić, że obszar upr·a:wy ży
ta ulegnie zmniejs,zeniu w stosunku 
do 1949 r. o 8.710 ha, natomiast 
zwięksrzy się uprawę pSilenicy o Z.010 
ha, jęc:zmi,enia o 800 ha, rzepaku i 
rzepiku o 640 ha orarz roślin pastew
ny<:h o 300 ha. 

paszą przeprowadrz:ić mobilizację wszyst
kich rozporilądrzalny<:h środków. Ma Z planem zasiewów jesiennych 
szyny, sprzęża,j !itp. rznajdujące się ściśle wiąże się realizacja planu 

Poważnym czynnikiem wypeł· 

nienia zadal'i. Planu G-letniego jes~ 
obniżenie ko~ztów produkcji ora5 
socjalistyczny stosunek do pracy. 
Trzeba podkreślić, że w oddziale 
księgowości Zakładów Przemysłn 

Jedwabniczego im. W. Wróblew· 
skiego ani jedno, ani drugie nie 
jest wcale przestrzegane. Kierow
nictwo księgowości nie potrafi, 
albo nie chce tak zorganizować 

pracy, aby odpowiadała obu tym 
warunkom. Tak więc pracownicy 
umysłowi, którzy zostali wysunię 
ci na kierownicze stanowi~ka i 
skollCzy1i kurs nowego systemu 
księgowości w 1949 r., nie odby
li do alllia dzisiejszego ani jedne
go zebl'an'ia w celu omówienia 

pracy. Mało również zwraca (;ię 

uwagi na dQkładność wykonywanej 
pracy. Np. księgowość materiałv 

wa (analityczna) podała ksaęgo

wości finansowej obroty towarów 
gotowych za miesiąc kwiecień 

1950 r. wartościowo, nie mając 

uzgodnionych dzienników z obro
tówką, ani stanu ilościowego z 
magazynem towarów gotowych, 
Utrudnia to wydatnie przebieg 
dalszych prac. Należy poe:Jilu-eślić, 

Że w księgowości materiałowej do 
tej pO'l'y brak teczek. Kierownic· 
two księgowości winno więcej i1n
teresować się p,racą. podległych 

sobie działów. I 
J. Kurzawa 

ZPJ im. Gen. W. Wroblewsklego 

Zakłady Przemysłu Wełnianego 

im. Gwardii Ludowej złożyły w 
styczniu br. zamówienie roczne na 
paszę (owies, siano, słoma), rozkła
dając je na kwartały i miesiące. 

W toku realizacji zamówienia oka
zało się, iż CRS nie honoruje glo
balnego zamówie,nia, a domaga się 
rozbicia go na odcinki. Pomimo 
zastosowania się do tego, Zakłady 
Wełniane im. Gwardii Ludowej nie 
uzyskały żądanych ilości. Na co
dz·ienne upomnienia telefoniczne i 
bezpośrednie odpowiadano, iż ow
sa, siana i słomy nie ma, natomiast l 
oferowano otręby, które w żadnym 
wypadku nie mogą zastąpić owsa 
lub mieszanki. W dniu 2. VIII 1950 
r. pracownik Zakładów Wełnia
nych im. Gwardii Ludowej. będąc 

w CRS, otrzymał zlecenie na otrę- w rękach bog.aczy wiejskich mus!Zą kontraktacyjnego, jako pods'3.wowe
by. Przy odbiorze w składzie oka- być w pełni wykorzystane w ra- go warunku przestawienia struktury 

mach pomocy slł-sied:okiej.Rady na- obsiewów. Na tym odcinku ':vi ele ma zało się, że owies tam jest, tylko ,,- . d d' ł . .. 
rodowe, organilZacje polityc:zne i spo Ją o z IZla ama organizaCje P911-

Zakłady Wełniane im. Gwardii Lu- łeczne winny wzmóc cilujność na tyoz.ne i. społecrzne oraz rady naro-
dowej widocznie nie miały do nie tym odcinku i nie dopuśoić do za-wie dowe. Należy jak najbardlZiej roz
go szczęścia. rania prlZcz bogaclZY . wie,jskicih, tak powszechniać zroilumien,ie, że upra-

Irmy podobny wypadek nastapił zwanych "cichy.ch .umów", stano~ią wa roślin więcej opłacalnych podno 
. cych w dalse;ym ciągu w~~ysk ble- si dqchód ~ ~ospod~rki, !dól.'y J:-st 

dnia 10 bm" kiedy to - Zakłady .doty wiejskiej. Należy rówIl'ie.ż bacz tym znaczmeJszy, ze kontrjj.ktuJą
Wełn. im. Gwardii Ludowej otrzy-I nie kontrolować wysokość opłat za I cy~ chłopom rr:ało i średniorolnym 
mały zlecenie na 2,000 kg. siana udzielanie maszyn lub spmęża,ju w Pans,two. przYdZIela. kredyty na !Za-

ramach pomocy sąsied.zkiej. 'Musi kup naSlOn kwahf'lkowanYCh i na
do Zgierza, do tamtejszego oddzia być ona dostosowana do warunków wozów sz:tu~YCh, Co z kolei ilwięk 
łu CRS. Okazało się tam, że Siiano danego terenu. Nie może powtórzyć sza wydaJnosc z ha. 
jest sparzone i zgniłe i zupełnie się to, co ~;wy~at~iło się '!' powi~- Odbywające się obecnie w gro-
nie nadaje się na paszę dla koni. tach brzezmsbm ł łęczyckim, .gdlZ1e d h b' k- . 

Z powyższego można wniosko
wać, iż w CRS rozdział pasz prze
prowadzany jest wadliwie. 

Z. Pacholak. 
ZPW im, Gwardii Ludowei. 

owe opłail;y były wyższe od opłat, ~a ~c .ze ral1l~ prod~ cYJne. wy-
pobieranych w umowach prywat- k~,zuJą, ze. C~łOPl . ma~o l średmo~ol: 
nych. Dekret o pomocy sąsied,zkiej Dl 1Zl'0zuffi'I€I'l Wlelkle r,ma<:zeme Q 

jest instrumentem walki klasowej i korzyści planowej gospódark:i. Da
musi tę rolę spełniać skutecznie. wodzi tego chętne ich przystęp owa-

W szystkiepoczynani.a .z.mierzają- nie do kontraktacji. 

" 



GŁOS RADOMSZCZANSKt 

Kronika ~adomska W "JEDYNCE" KOSZTY PRODUKCJI BĘDĄ OBNIZONE 
WA2NIEJSZE TELEFONY , 

Przygotowania do wyborów rad kobiecych 
przy zaldadach pracy 

10 - Straż Pożarna Przed kil~oma dniami w Fabry I Aby t~ o iągnąć należy przede ne, a .przęde wszystkim trociny W całym kraju odbywają się rZyllstwa kobiet oraz organizowa 
12 - "Głos Radomszczanski" ce Mebli GIętych Nr 1 W Radom- wszystlum: niszczyły się. Obecnie postanawio obecnie narady a'ktywu kob:ece- nie pomocy dla kobiet pracuj,-
13 - Powiat. Komenda M. O. sk~ zebrali się na wspólnej nara- Dążyć do obniżenia procentu z10 no je suszyć i przesiewać, a na- go, poświęcone zagadnieniu utwo- cych w razie ich chwilowej nie-
27 - Szpital Powiatowy dZle przedstawiciele dyrekcji za- m,u i odpadkó,w na oddziale gię- stępnie przekazywać przemysłowi rzenia rad kobiecych przy zakła' zdolności do pracy. Had-y zajmo-
35 - Komitet Powjat . .PZPR kładu, członkowie rady zakłado- tarni. Uzyskać to b~dzie można futrzarskiemu. Sprzedaż t'rodn dach pracy. W odprawach biorą wać się będą również systema-
51 - Miejski Komisariat M.O. wej, członkowie podstawowej or- prze~ uspra\l\Tl1ienie p!ocesu paro- przyniesie Fabryce Mebli Giętych udział przewodniczący rad zakła- tycznym podnoszeniem poziomu 

163 - PO.lwtowie Ratunkowe ganizacji partyjnej, celem omó- w~nla .surow~a, Stw1erd.zono. że Nr 1 dość poważne sumy, co z ko- dowych, komisji kobiecych i za- społeczno-politycznego kobiet, wy 
PCK. o 11 k t dd ł lei wpłynie na obniżenie kosztów kł~dowych zarz1'jd6w Ligi Kobiet. chowaniem ich w duchu socjali-

___ wionia możliwości zmniejszenia. ~ lerOW~J.lc . wo o Zl~ u, mę- własnych. Rady kobIece w zakładach pra' stycznego stos\.jnku do pracy. uak-
kosztów własnych produkc'i w 0- Z?Wl~. za ufan.l a ~ członko,,"?e orga- . 

, i :. ~ nlzaCJl partYJnej zatrudnIeni ila Stwierdzono, źe stosunkowo cy będą ściśle współdziałać z 1'90- tywnieniem kobIet w pracach 'Adres Redakcji i Adminisb'aeji 
HGłoaU Radomszczańskiego" 

Radomsko, ul. Reymonta Nr 39 
kI es e ~o kanca .loku bt~zącego. tym oddziale, dopilnują procesu zbyt duża ilość pracowników za- clami zakładowymi, w których za- związkowych. 
Długo. radz0n,0. I, ~yskuto~an?, parowania, to ilość złomu da się trudnionych jest na tvw, dniówce. siadać będą tprudstawicielki rad Szczególną troską rad będzie 
szukając m,oZl1WOSCl obnlzenla obniżyć p' rzynaJ'mnieJ' o 5 procent Postanowiono 50 procent tych pra kobiecych. " . zWlę,kszenie .udz~ału aobiet we 
kosztów własnych ' , D k t l k ' l h l t\ d t l h :Ad .• t· t l N '.. . . co da poważne oszczędności. cowników przesunąć na prace a- C? -ompe. enc)1 rac. 00 ~cyc wspo z. w<? nl.c w.:: I?r~cy, ru~ u 

mlnIS ra~Ja - e. r 12 W wyniku obrad uzgodni OM, że .. .' ..' kordowe. Przyczyni się to do prZy n~lezeć będzIe mIędzy ~nnyml nad nQ'Wato~'sklm .. l rac]onalJznt~r3Klm, 
Czynna codzil"nnie w godz. 9-16 ,J'est możliwość zmnie)'szenia lwsz ,Dalsza mozbwosc obmzema. k.o,gz . d t t k d 

t ł h t d śpieszenia toku prod,ukcji, a w re" zor na przes rzeganlem przez I o aczanie o~ , e ą przo, OWl1lC yra-
tów własnych o 8 - 10 procent ,?W. w llsnyc, o. oS,zczę n:eJsze kład t d t 1 t t 

d t l l t zulta.cie zmnic)'szy .ko. szty wytw.a- ~a .y prac?, UB aw. o. a1w,s .wa :w_ C, y, a w ZWI,ąZ tU z .ym rosKa Q 
-------'----------~------_.....:.._..:..__ nlz o yc 1czas ZUZYCIC po l ury, z" ł k b 

Narada gospodarcza 
Dotychczas c;oesto się zdarzało, że rzanla. Przez umieJętne rozłoze- akresIe ochrony pracy ,maCie awans spo eezny o let. 

Z S L pracownicy działów pol~rowni nie nie czynności i nah'lżyte wykorzy- ._, 

W dniu jutrze.iszym w 
sali gimnastycznej SZkoły 
jedel1astoletniej w Radom
sku odbędzie się powiato" 
wa narada g'o~pod:arcza 
członków 'Zjednoczonego 
Stronnictwa Ludowego. Te 

dość oszczędnie obchodzili się z stanie dnia roboczego, godziny Cenny wynalazek racJ·onal.lizatora 
tym cennym materiałem. znaczne nadliczbowe zostaną zmniejszone 
ilości politury niszczyły sie. Posta- o 10 procent (w stosunku do sta
nowiono zmniejszyĆ Q 4 'procent nu obecnego). 

dzielili produkcyj nych . w 
na~zym powiecie. 
. Niezależnie od narady 
powiatowej. na terenie po
szczegól n,vcl; g'min powiat~l 
l'Hdom,;zczanskiego oclbędą 
się zebrania członków Zjedn. 
Stronnichva Ludowego, na 
których omówione bQdą 
zagadnienia spółdzielni pro 
rlukcyjnych oraz akcji sie

wnej. 

zużycie politury. Zmniejszenie kosztów własnych 
uzyska się przez zmniejszenie zu- Do izoloVi}ania rur parowych gil", rozpatrywano powyższy 

z "Metalurgii" 

:-matem obrad będzie: j esien 
na akcja siewna, planowy 
l'lkup zboża, kontraktacja 
żywca o·raz sprawa spół-

Poważne, bo sięgające 3 milio
nów złotych oszczędności uzyska 
się dzięki tL';prawnieniu organiza
cji produkcji potokowej. Ponadto 
uzgodniono. że najeży zmniejszyć 
koszty opakowania o · 7 procent 
przez oszczędniejsze zużycie papie 
ru i sznurów. 

Dotychczas odpadki produkcyj-

. U~rawarzepaku przynosi dochód chłopom 
Wzrost spożycia tłuszczów, wv rzepa·ku. Obecnie podnieśli

stały rozwój przemysłu tłusz- śm.) go prawie dwukrotnie w 
ciowego wymagają. nieustanne- stosunku do obszaru sprzed 
ilO rozszerzania obszaru upraw 1939 r. Ph.n 6-letni przewidu
rzepaku. Rzepąk bowiem w na- je dalszy wzrost obszaru upra
szych warunkach klimatycznych wy tej rośliny o przeszło 180 
i glebowych jest jedna z naj- procent w stosunku do r. 1949. 
lepiej udających się roślin ole- Plantator, podpisujący umo
istych. Stał się więc on podsta- wę plantacyjną otrzymuje za
wowym surowcem przemysłu liczkę IV wysokości 8 tysięcy zł . 
tluszczo\"ego. Obecnie do pro- oraz 3 litry oleju rafinowanego 
dukcjil11argal'yny j ceresu, ole- - jeżeli zobowiąże się dostar
ju i mydła używa się prawie wy czyć 7 kwintali z hektara. Jeże
łącznie oleju rzepakowego,_Rze- li deldatuje mniejszy zbiór, a 
pak z powodzeniem zastępuje więc 6 kwintali, pobiera on 7 
drogie surowce importowane, tysięcy Ze liczki, z.aś przy 5 kwin 
j ak np. kopra itp. . tal?ch tylko 6 tys. zaliczki. Prze 

sze plom'. Ponadto zbiory rze
paku ozimego przebiegają po 
skollczeniu sianokosów, a przed 
rozpoczęciem żniw, co poz\yala 
lla odpowiednie rozłożenie prac 
w polu, Po zbi,orze rzepaku 
i e~zcze w tym samym roku 
moina użytkować poje, siejąc 
na llim poplony. 

Tak więc uprawa rzepaku 
umożliwia racj onalne zużytko
wanie gruntu, zwiększa dochodo 
wość drobnych i średnich gospo 
c1arstw chłopskich, a z drugiej 
"trony przemysło,vi dostarcza 
surowca tak niezbędnego do 
1)rodukc.ii. 

życia ·części zapallowych maszyn służy azbest. W "Metalurgii" w p r o je k t racjollalizatorski. 
oraz upłynnienie bieżących zapa- pewnym-okresie odczuwać się Stwierdzono, że pomysł jest do-. 
sów produkcji. Postanowiono zwró dawał brak azbestu, co pobu- bry i daje dobre rezultaty, Ra
cić uwagę baczniejszą niż dotąd dziło Piotra Słabilwwsldego, cjonalizatorowi Piotrowi Sla~ 
na umiejętne obchodzenie się z ma mistrza mtlral'skiego do szuka- bikowskiemn przyznano nagro
szynami produkcyjnymi, na wla- nia środka zastępczego. Długo dę w wysokości 5.000 zł. oraz 
śr.iwą ich konserwację, co zmniej- trwało, nim wynalazł on SUl'O- postanowiono przedHtawić go 
szy ilość remontów. Dotychczas ga~, który w ~upełności zastę- również do nagrody Zjednocze
często zdarzało się, że na paszcze- pUJe azbest. l"heszahka .sp~rzą- nia Przemysłu_Metalowego. 
gólnych oddziałach produkcyj- ~zona wedł~lg pomys~u rac.l?nu- Obecnie przeprowadza się kał · 
nych n1ilQ'Flzyn(lWano znaczn-e h7:atora PI.ot,ta" SlabIko',,:sklego kulae,ię korzyści, jakie przynie
ilości prawie już gotowej prodll~- s~~sowana JUz Jest przy l~sta~a sie powyższy projekt w skali 
cji. której całkowite wykOllczenle I CJl rur pa~'~;vych w, zakładzIe rocznej,. Z ,chwilą ~końc.zenia 
odkładane było z dnia na. dzień. "Metalurgll od dłuzszego cza- tych .obhczen, d1a racJ?nalIzato
Zwrócenie uwagi na ten rakt za- su. . . . Ira PIOtra Słablk.owslneg~ wy
pobiegnie gromadzeniu się wiElk- ,N~ ostatl1lm. p,osledzemu Ko- znaczona ~ostame prem1a za 
szych ilości półfabrykatów, mlS]l Uspl'awmen w "l\1etalllr- wynalazczosć. 

Jak widzimy, przedstawiciele 
dyrekcji, rady zakładowej i orga
nizacji partyjnej szczegółowo za
nalizowali możliwoŚci obnlzenia 
kosztów własnych przedsiębior
stwa, a co najważniejsze znaleźli 
sposób, aby je zmniejszyć. Posta
nowienia przyjęte na naradiie, 
kierownictwo zakładu przedłoży
ło czynnikom nadrzędnym, kt6re 
je zatwierdziły. Obecnie obowiąz
kiem rady zakładowej i organiza
cji podstawOowej jest dopilnowa
nie, aby opracowane wytyczne zo
stały zrealizowane. 

Rozpoczęły się wybory delegatów 
w gminnych i dzielnicowych 

"oBlI.etach ObroricóUJ Pohoju 
W ciągli ostatnich dni p-rz.epro I wności członków komitetów g,ro 

wadzono kampanię wyborczą w madzkich, gminnych i d'zi.e'Jnlico-
gromadzkich komitetach obroń- wych, dzięki pomocy aktywistów 
ców· pokoju w p{lwiecie radom- sp-o!ecznych, akcja, mamo niedo 
szczallskim. Akcja ta w dniu stateclIlej pomocy członków Po 
wczora jszym została iuż za.koń wiat-owe,go KomH~t<Ll, pr'z€p.fOlWa 
czona i Qbecnie przystąpiono do dzona była spraw'nle. 

Jednym więc z ważnych za- mysI nie zawiera umowy, jeże
dań rolnictwa jest dostarczenie li rojnik 7.glasza plon z hektara 
dla pl'Zemysłu tyle surowca kra mniejRzy niż 5 kwintali. 
jowego, aby można bvlo do mi- . Na, . wiosnę., po odm,ierzeniu 
l1in1l1m og1'an1Cz,vć dosta\Yy su- plantacji. w terminie do dnia 30 
rowca z zagranicy. Przyczyni maja rolnik otl'zymujedrug-ą 

Ogólnokrajowa narada aktywu szkoleniowego 
wyboru gmi.nnych i dzielnico W ostatnich dniach na terenie 
wych komitetów obrol1ców poko wsz;ystki,ch zakładów pracy w 
iu w mieście i p-ow.iecie. mieście i powiecie odbyły się 

Przebieg akcji wyborcze; na zebrania przedwyborcze, na któ 
szczeblu crromadzkim był . spraw rych wygłoszone Z'ostaly refer~: 

. 'się ta do ' barc1ziej racjonalnej zaliczkę. w \vYRokości 6 tyR. zł. 
gosl)Odarki walutami, które od każdego zakonh'aktowan0go 
przydadzą się na pokrycie im- hektara. Ta umożliwia rolniko
portu innych artylmlów, któ. \vi na przednówku racjonalną 
rych w kraju produkować nie gospodarkę, przez zaopatrzenie 
możemy. !'Iie w niezbędne artykuły, jak na 

pracownilców przemysłu chemicznego l"i , • • ' . ty na temat znacze7J,lCl akcJl. 
ny. Od('Zuwac Slę wrinak (l'awal pok0.jQ\vej oraz omó\\'/ono zna 

Trzeba stwierd7.ić, że pro- wozy sztuczne itp, Poza t~r111 
dnkc,ia rolna rozwija ,;i~ w tym przemysł g'vvarantuje }'alantato
kj('runku. Swiadczy o t\'m nie- . J'owi mtbycie odpowiedniej ilo
Uf\tanny wzrost obsulJ.'u' upra- !'l c i pełnowartościowego nasie-

nia i lunvozów sztucznych. 

W Sosnowcu odbvła sii . og61 
ilol\ra ;0\\'3 mirada ak:.v\\'u sz:'::o 
!cnicwegn Zwi:;zku Zawodowego 
Prac0\\'nil<ńw Przemysłu Chemi 
C:Zliego. na którei pr)d~umowano 
\)sj :jgni",da szkol.enia zawodowe 
go \V I pói rocw br. 

W akcji szkoleniowej na czoło 
\\'~';un~l :,1\.' okręg warszawski, 
ktńn :d7ia la l na jwiC'\'(' i w dzie 
dzinie podnieSienia poziomu ideo 
logicznego i p{llitycznego akty 
wistów Z\\·iąz!wwych. Zorgani
zowano IV I półroczu br. 13 kur 
sów szkoJeniowrch, w których 
uczestniczyło 387 akiy\Yistów. 

P~wstają 
nowe placówki M H D 
Zarząd Miejskiego Handlu Deta 

lilcznego w Radomsku projektuje 
otwarck w drugiej połowie bieżące 
g? miesiąca dwóch placówek deta
licmych branży spożywczej, przy 
ul. Żymierskiego. Otwarcie tych pIu 
có,\Vek przyczyni się do usprawnie 
nia zaopatrzenia w artykuły pIerw
szej potrzeby mieszkUllców tej 1,llicy, 
Dotychczas, pragnąc poczynić zaku 
py, mieszkańcy tej dZielnicy musieli 
udawać się do centrum miasta. 

Za każde 100 kg rzepaku ozi
mego dORtarczonego do punk
tów skupu, rolnik otrzymuje 
g'otówką 6.600 zł. i jeden litr 
oleju rafinowanego oraz 20 kg
śrutu lub makuchów na ' paszę 
dla bydła. 

N a tym nie kończą się dla 
I'olnika korzyści z uprawy 1'ze
naku. Rzepak ozimy w płodo
,mianie jest dobrym przedplo
Ilem dla l'oślin następnych. Po
nieważ obróbka gruntu przy 
nim mUł;i być staranna i g'lębo
ka, rośliny 'następujące po rze
paku dują zawsze o wiele wyi-

Poważne oSiagniccia \V szkole 
niu ZWiązkowym posiada rów
nież okręg lódzk·i. gdzie na sze 
ściu kursach przeszkolono 112 
osób. 
Og6łcm ZwiiJzek Zawodowy 

Pracowników Przemysłu Chemi
cznego przeszkolił w I półroczu 
br. p{lnad 1.000 aktywistów 
ZWiązkowych, organizu jąc ogó 
lem 39 kursów! 

Na wokandzie sqdowej 
W obszernej dyskusji, jaka to 

czyła s·ię \V czasie narady, prze
prowadzono gruntowna krytykę 
i samokrytykę dotvchczasO\w, i 
pracy na odcinku szJwleniowym. 
Wskazano na konieczność pod 
niesienia poziomu maSO\i'ego 
szkolenia. 

-
Osratn:() S,jd Grodzki \1' R:1dl 1oJ1l 

sku za naruszenie ustawy o za 
,bezpiccźeniU socialistycznej dy 
~cypJil1Y pracy oraz za inne prze 
winienia, ukaral następu jących 
ol:;ywateli z krenu naszego po 

. wiatu. 
Za samowolne oPus7czenie dni 

roboczych odpOWiadał przed są 
d~mMiec'zysław Paf)ii1ski, mie 
szkaniec gromady Niwa GOgZCZO 
w8ka. gmin,1 \Vi('l~o1l1łvny, pra 
cownik cegie·lni paJlstwowel. W 
wyniku rozpra\vy sądowej uka 
rany zo~tał przymusowym dwu 
miesięcznym pozostanIem w 
doty<,hcza.sowym mieiscu pracy 
z jedn()czesnvrn potrąceniem w 
tym okresie 15 proce'nt od pobie 
ranego wynagrodzenia. 

Za pobicie cksp.euientki spół
dzielni .,sa111 OPOIT\OC Chlop
sb", WI(1dys}a\\'v' N il I e 1'.' A iko. 
odlpowiadała przed sadem Pela
gia Deszcz, zamieszkała w gro 
madzie Borowno, Q'mina Kruszy 
na. Ukarana została za to sze
ścioma ml.esiącami. więzienia, z 
uwagi jednak na dotychczaso 
wą niekaralność, wykonanie wy , 

roku zawieszono Jej na okreS 
la t trzech. , 

Za samowolne zaięcie działki 
ziemi, należ1jcei do t>Jadlleśnidwa 
Krusz~ 'na, odpowiadał Drzed Są 
dem Grodzkim Jan Ambrozik, 
m i~zkanier gromady Prusiciw, 

R.ealizuiiJc wskazania V Ple 
num CRZZ, postanowiono znacz 

gmina Brzeźnica. W wyniku roz Chłnpl Z "mlany Brudzl'ce 
J)rawy sądowei Jan Ambrozik U 6 
skazany został n3 dwa miesi;.:Jce nie będą tonąć w błocie 
aresztu z zawieszeniem wymie-
rzor:e i ',ary na okres l<1t trzech. Stan dróg polnych na terenie 
Niezależnie od powyższego, zo gminy Brudzice p~zosh~":,,ial do 
stał on obeiijżony kosztamł po t{\i pory wiele do zyczema. W 
stepowania sadowego. czasie wiosennych i jesiennych 

Za znie~tawienie sąsiada Jana roztopów ruch kołowy na te
Piel<arskieg·o. Sad Grodzki uka renie gminy z powodu złego sta 
rai Wladyslawę Zaskulską, mie nu dróg był powainie utrudnio
szkanJ<ę gromady Ciężkowiczki, ny. 
gminy Majuszyn, aresztem na W roku bieżącym wybrukowa 
okres jednf.Q"o miesi ąca i grzyw no około ' 400 metrów drogi 
ną \V \V~lsokości 2 tys. złotych. I bitej oraz poprawiono mostki, 
S::)d Gl'oQ'zki biorąc pod uwagę znajdujące się na polnych dróż
dotychczaSOWi) niekaralność 0- kach. Zakup kamieni i piasku 
skarżonei . Władysławy Zaskul pokryty został z fundu~7,ów 
sk ie j, zawiesi I je i a rCHt na 0- gminy, robocizna zaś dostarczo 
kres dwóch lal. Niezależnie od na została w ramach świadczeń 
wnir:,i'() llci karY, Władysława gromadzkich. W tych dniach 
Zaskulska obr.iażona zosiała ko przystąpiono do naprawy dróg 
szt(llTIi P<lstępowania sadowego- polnych w Lgocie Wielkiej. 

• 
I rozpowszechniajcie ' "Głos" Czytajcie 

nle rozszerzyć sieć ku rsów szko 
lćniO\\'\'ch i prz{'szkolić na nkh 
7 tvs . 'aktvwistów z\\'iazkO\\'\,'ch. 

\V uch\\;a le. pod jęteinf\ zahll', 
czenie obrad. zebrani p·ostanowi 
li wzmóc S\\'e \\'ysilki dla pełne 
go wykonilnia \VSkaZilii CRZZ 
oraz weZWać Zarzad Głównv 
Z\\'ltjzku Znwodowego M€takl\v 
C:Ó\\' 0:0 \VSPÓI7aw0c!nidwa w 
szknlf'niu z\\·jazkQwym. 

w tej akc ii brak dostakczne j po ezen.je zbl·iża iilcego się Kongr,esu 
mocy ze stronv Powiatowego ObrollCów Poko ju w Warsza\vJe; 
Komitehl ObrorkĆ\w Pokoju. Zebrania wyborcze w gminach 
Wynikła to w pewnej części z i dzielnicach już 6ię rozpoczęły. 
Legd powodu, ' że przewodniczący Tak, jak w akcii zbierania pod 
Komitetu wyjechał w tym czasie pisów por! ADeJem Sztokholm 
na urlóf) wyp,oczynkowy, a pozo I sl,im, ta.< i VI obecnej akcji wy 
stali członkowie, obarczeni licz oorczel, mieszkańcy miasta i 
nymi obowiazkami społecznymi, p{lwiatu radomszczallskiego ma 
z trudno~cią mogli podołać swym nifcsŁu ja sw,( .::olidarność ze świa 
zadaniom. Dzięki kdnak akty towym obozem postępu i po·koju. 

Po żniwach - skup zboża 
Nie wolno dopuszczać do sabotowania akcji 

pr~ez boquczq peku'antóHf l 
Żniwa zostały zakończone w 

rekordowym tempie. Obecnie w 
całej pełlIi tr.wa . akcja 0111JotO~ 
wa. Plony tegoroc;me są obfite. 
Spółdziel11ie pl'odukeyjne, l)GR. 
oraz chłopi mało i śl'edni ,\l'ol111 
masowo odstawiają już do gmin 
nych spÓłdzielni nierwsze Ziiar
no z prZepl'OWadZOLlY ~h ~;bio-
1'Ó"', "wiedząc, ·że tylb tu mają 
7apewniony stały zbyt i opłacal 
ną. cenę w każdej pOl,'Ze 1'01(1]. 

Ale nie wszyscy doceniają 
wagę tego zagadnienia i dokla
(łaJą starań, aby akcja ta prze
biegała ·spra,,'nie. Wi~my, że 
bogacz-spekulant 'wiejski usiłu
je akcję skupu sabotować ' i pro 
wadzić pokątny handel. N a tym 
odcinku organizacje polit~'czl1e, 
społeczne oraz gmin1Je rady na
rodowe, jak również trójki &'1'0-
maclzkie niektórych gmin nie 
wytężyły wszystkich sił, ażeby 
zdemasko\H\ć spekulantów-sa
botażystów wiej skich, a lla te
renie województwa łódzkiego 
jest ich jesz,cze wielu. 

Jeśli chodzi o mało i średnio
rolnych chłopów, wywiązują się 
oni właściwie ze swych obowiąz 
ków. Mieliśmy tego przykłady 
po żniwach w ubiegłym roku. 
Kazimierz Ambrozek z gl'oma~ 
dy Biskupia Wola, pow. łódzkie 
go, odstawił w całości zboże do 
punktu skupu. Wacław Ma,lo
cha, przewodniczący Gminnej 
Rady Narodowej w Cza1'l1oci
nie, nie szczędził zabiegów, aby 
akcja skupu została wykonana 
należycie. 

Znaleźli się jednak i tacy; 
którzy sabotowali tę akcj~. By
h to bogacze wiejscy, którzy 
spekulując zbożem, nie odstawi-

li go do punktów SKUpU przy 
gminnych spółdzielniach SCh. 
Do takich naJeży np. Antoni 
Ę:ępka '1. gromady Wydl'~yl1, 
gmina Bl'ujce, pow. łódzkiego. 
Posiada on 15 ha ziemi, a nie 
odst.awił do tej pory nic. Nie 
odstawili również zboża tacy 
bogacze wiejscy, jak Bolesław 
Zając i Władysław Klepacz -
z tej samej gromady. Antoni 
Agier, JJosiHda.iąc~r 13 ha ziemi, 
z całą b~zczelnością oświaclczył 
trójce zbożowej, że "jego zbio
ry wystarczą zaledwie ]lR WYŻy 
wienie własnej l'odzhlY, składa
jącej się z trzech osób". 

Takich sabota3ystów na tere
nie pow. łódzkiego jest dnżo wię 
ce.L Są to ludzie, wyzyskujący 
biedaka, świadomie uchylający 
się od dostawy zboża, ażeby nim 
móc na przednówku spekulo
wać. Najeżą do nich takie Ste
fania Kowal'a i Antoni Kraw
czyk z Biskupiej Woli, pow, 
łódzkiego, którzy w ubiegłym 

roku nie odstawili w ogóle zbo· 
ŻI'l do gminnej spółdzielni. 

Przy;;;tępąjąc obecnie do akcJi 
planowego skupu zboża, wzba. 
gacone doświadczeniami z ubie
głego roku organizacje politycz 
ne i społeczne, winny pomóc \ 
trójkom zbożowym oraz chło
pom mało i średniorolnym przy 
demaskowaniu bogaczy wiej
skich, nie wypełniających tego 
obowiązku. Mieliśmy przykłady 
z ubiegłego roku, kiedy to bo
gacze wiejscy w swej nienawi
ści do Polski Ludowej woleli 
zniszczyć zboie w spichrzach 
lub stog'ach, niż odstawić do 
punktów skupu, . 

Trzeba więc dopilnować, aże
by plan skupu zboża, uchwalo
ny przez gromadę na ogólnym. 
zebraniu, był przestrzegany 
również i przez bogaczy wiej
skkh. Muszą, się oni podporząd 
kować woli całej gromady i wy 
pełnić swój obowiązek wobec 
Państwa, wobec mas pracują
cych. 

II' Lqocle Wielkiej 
postanowiono usprawnić pracę Komisji G R N 

w Lgocie Wielkiej odbyła się Radni podjęli szer~g ważnych dla 
trzecia z kolei sesja Gminnej l~ady życia gminy uchwał. PosŁanoy.riono 
Narodowej gloillY B~udzice. Ws:ód między innymi umożliwić wszystkim 
wielu punktów omawianych najdłu mieszkańcom gminy założenie. w 
żej dyskutowano nad planami pracy swych gospodarstwach piorunoch!e 
gminnych kemisji. Dobrze pracujące nóyv. Uchwalono również przel'r.o .. 
komiSje GRN są gwarancją wlnki, l wadzenie remontu budynku szkolne 
weJ działalności gminnej rady MW~ go. który został zaniedbany pt%et 
dowej, toteż w skład ich muszą były samorząd gminy, Postanowio .. 
wchodzić odpowiedzialni działacze 110 wydatkować na remont dachu sU 
społeczni. Pćstal1ówiono skład nie~ mę 250.000 zł. 
których komisji zreorganizować i u- Zygfryd Wojtysiak 
sprawnić ~prjl.wozdawczość. korespondent .,Głoal1" 
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Co pisało proso łódzko w dn. 15 sierpnia 1930 r. 
KRYZYS SPOŻYCIA 

I PRODUKCJI TRWA 
Pod powyższym tytułem "Repu

blika" poisrz.e: 
Ogólny załadunek na kolejach 

państwowych w,lipcu zmnicjsrz.yl się 
w 'porównaniu 'l ubiegłym miesią
cem przeciętnie o 4,240 wagonów 
d'ziennie, to ,jest o 21 procent. 

Z pOS7..C'zegó.lnych towarów 
zmniejszył się przewóz węgla o 
1.552 wagony dziennie, ,ładunków 
aprowizacyjnych i rolniczych o 
1,200 wagonów, materiałów tek
stylnych o 125 wagonów, produk
tÓ\V przemysłowych o 1.020 wago
nów dziennie - itd. 

Fabryki zużywają coraz mniej wę 
gla i surowca, kraj konsumuje coraz 
l'lUliej towarów gotowych. 

uprawnień leczniczych w Kasie Cho 
rych - w razie zachorowania nie 
ma się dokąd udać. r<YLnosząc dalej 
chorobę - pisze "Republika", nawo 
łując władrze miejskie do przeciw
działania zakaźnym chorobom. 

SENSACYJiKI "NA DESER" 

Prócz smętnych rOlZważań na te
mat kryzysu - gazety Ilapełniały 

szpalty .,sensacjami", które miały 

odwrócić uwagę bezrobotnych od 
pustych żołądków. 

"Bandyci usypiacze 
piękną łodziankę". 

"Dlaczego Maks 
matkę". 

- obrabowali 

swoją 

"Profesor, jego żona i kochanek". 

D:;':ElliI.ti;.~US NIEF?RTUNNE. POLOWANIE 
'. " W leSIe "na IMam" postrzelona 11:0-

Ga!Ze-ty donosz.ą o naSIlaJąceJ Slę I ' :. ' 
coraz bardziej epidemii dyfterytu, I stała clęzko preez nI62nanego my-
szkarlatyny i. tyfusu. Olbrzymia śliwego 32-letnia Kazimiera Pie· 
Uo.Ść bezrobotnych, po wyczerpaniu trzak. 

----------------~----~--~--~------------------... -----------TEATR,y 
PAŃSTWOWY 

TEATR IM. STEFA!IlA JARACZA 
(uL Jaracza 27) 

fEATR KOMEUl1 MUZYCZNEJ 
..LUTNIA" 

Godz. 19,15 "Córka pani Angot", 
PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSKI 

Godz. 19.15 "Odwety" Leona I (ul. Jaracza 2, tel. 217-(9) 
Kruczkowskiego. T . 

Tylko kilka dni. Zniżki ważne dla eatr rueczynny. 
ezłonków zw. zaw., wojska i uczącej 'fEA'rU LE'fNl .. OSA" 
aię l,l1łodzieży. Dla. wYcieczek z tere- (Piotrkowska 94 tel 272-70) 
nu wojew64ztwa specjalne zniżki. 

PAtiSTWOW\' l'EA'l'R NOWY 
(ul. Daszyńskiego 34. teł. 181-341 
T-eatr nieczynny do 8. IX. br. 

PAŃS'J'WOWY 
TEATR POW8~ECHNY 

(ul Obrońców Stalingradu 21 
(tel. 156-36) 

D~iś dwa przedstawienia o godz. 
16.30 i 19.30 komedii muzycznej 'z. 
Gozdawy i W. Stępnia pt. "śluby 
l1'ural'skie" - czyli wodewil war
szawski z gościnnym występem Mie 
czysława Wojnickiego. 

'l'EA'1'R "ARLEKJ.N·· 
(uL Piotrkowska 152) 

Teatr nieezynny. ' 

ZE S?ORTII 

Dziś wszyscy na start 
~,Głosu Robotniczego" 

, . , 
WySCIgOW kolarskich o nagrody 

UII'cznv wyścig kolar~ki ol:g~~i-
zowany w dmu dZlSleJ' 

szym przez Łódzki Okręgowy Zwią
zek Kolarski o nagrody "Głosu Ro
botniczego" i dostępny dla wszy st· 
j.;ieh posiadaczy stalowych rumaków, 
a więc tury"tycznych i zwykłych 1'0 

boczych - wywołał, jak się okazuje 
z zapisów, wielkie zaimeresowa
uie wśród Iliestowarzyszonych miło
śników sportu kolarskiego. 

Fakt ten jest objawem bardzo pG 
cieszającym. świadczy, że tego ro
dzaju impreza powinna się w Łodzi 
przyj&ć i oddać duże korzyści naszej 
kulturze fizycznej i sportowi kolar
"kiemu, który ze względu na SWE: 
walory zasŁuguje na to, aby stał się 
sportem mas. 

NASZE AMBICJE 

Dzisiejszy wyścig o'prócz wielu e
mocji dostarczy nam niewątpli",,ie 
nowego narybku kolarskiego. Zachę· 
ceni pierwszym swym powodzeniem 
jego zwycięzcy zasilą z pewnością 
sekcje kolarskie naszych klubów i 
być może za kilka lat powiększą na
wet naSLą kadrę reprezentacyjną· 
Było by to dla nas wielką satysfak
cją, ale jeszcze większą będzie, jeś,li 
wyścig ten z roku na rok będzie SIę 
stawał coraz bardziej popularny 
wśród mieszkańców Łodzi i stanie się 
w noiedalekiej przyszłości imprezą 

Odgłosy niedZIeli 

Wyniki II ligi 
piłkarskiei 

Stal Lipiny - Włókniarz Często
c.howa 3:0 (1:0). 

Kolejarz Bydgoszcz - Budowlani 
Świdnica 5:0 (0:2). 

Lublinianl{a - Związkowiec Cheł 
l'I'.ek 2:2 (0:2). 
Gwardia Szczecin - Stal Sosnowiec 
0:0. 

Kolejarz Ostrów - Budowlani 
Gdańsk 3:0 (1:0). 

t .. k masową, ja.k są. na przykład Wy., 
ścigi dookoła Moskwy w Związku Ra 
dzieckim. 

START O GODZ. 9 

Start dzisiejszego wyścigu dostęp· 
nego dla posiadaczy zwykłych, prze· 
znaczonych do codziennego użytku 
rowerów, odbędzie się sprzed redak· 
cji "Głosu Robotniczego" (ul. Piotr
kowska 86) o godz. 9. TJ.'asa tego 
wyścigu przebiegać będzie ul. Piotr· 
kowską od Placu Niepodległo~ci do 
Placu Wolności. Kolarze przejadą 
tEn odcinek cztery razy i zakończą 
wyścig również przed redakcją "Gło
su. Robotniczego". Trasa wyścigu wy 
nosić będzie około 30 km. 

W AL. KOśCIUSZKI O GODZ. 11 

Po zakończeniu wyścigu dla posia
daczy rowerów turystycznych, miło
śników kolarstwa czekać będzie je
szcze jedna impreza w Al. Kościusz· 
ki pomiędzy ulicami Andrzeja Stl'u
ga, a Zamenhofa. Tutaj o godz. 11 
rozpoczną się wyścigi dla naszych 
milusińskich, startujących na rower 
kach dwukołowych, trzykołowych i... 
hulajnogach. 

NA TRZECH DYSTANSACH 

Z okazji Międzynarodowego Dnia Dziecka w Warszawie wyścigom dziecię
cym na hulajnogach przyglądalo się pięć tysięcy warszawiaków. Są.dzimy 

że Łódź pobije ten rekord w dniu dzisiejszym ••• 

ją, oprócz słodkich upominków ufun 
dowanych przez "Głos Robotniczy", 
- jeszcze piękne k$iążecz..~i z baj
kami. 

NAGRODY I UPOMINKI 

Zwycięzców WySClgU głównego 

Radzimy więc tym wszystkim, któ 
rzy jeszcze z różnych przyczyn nie 
zapisali się do wyścigu, aby jeszcze 
przed rozpoczęciem zgłosili się do ko 
misji sędziowskiej, która urzędować 
będzie w podwórzu przy ul. Piotrkow 
skiej 86, już od godziny 8 rano. 

W zależności od wie~u najm.łodsz~ to jest wyścigu na 30 km. czekają 
nasz nał·y~k. kolarskI rywalIzowac l'ównaeż miłe upominki w posta::i 
ze sobą będz'le na dystansach od , . .... , 

Mistrzostwa lekkoatletyczne 
~SR 100 do 300 mtr., a zwycięzcy w po-I wartosClowych kSlązek 1 pięknych ze-

~zczególnych konkurencjach otrzyma tonów. \ PRAGA. - W Bratislavie odby-
ły się lekkoatletyczne mistrzost~;a 

K ł k•• t t Czechosłowacji, w których brało u O ar~ Je DlI~ rzo~ wa d~iał około 40~ ~aw?dników. A oto 
CIekawsze wymkl mistrzostw CSR: 

Federacyjnej Republiki Rosyjskiej 
MOSKW A. - W mistrzostwach 

kolarskich Federacyjnej Republi~d 
Rosyjskiej uczestniczyło 250 zawodni 
ków i zawodndczek. Wyścig szosowy 
na 100 km, który odbył SJię podczas 
des.zczu i przy silnym wietrze, wy
grał Gridnew w czasie 2:56:15. 

w wyścigu dla zawodników na rowe 
rach turystycznych zwyciężył na 
tym samym dystansie Awerczenko, 
uzyskując czas 3:02:25,6. 

100 m: Horcic - 10,9; 400 m: Po 
debrad - 49,5; 800 m: Aim-1:54,2; 
100 m ppł.: Tosnar - 15,1; 5.000 m: 
Zatopek - 14:11,6; kula: Kalina -
15.15 m: wzwyż: Schabovsky -l,S5 
m; oszczep: Kiesevetter - 66,88 m. 

Codziennie o godz. 19,15 komedia 
.4l. Fredry "Wielki człowiek do ma· 
łych interesów". 
Kasa czynna w godz. 10-13 i od 16. 

TEATR .. PINOKIO" 
(ul. Kopernika 16) 

Związkowiec Przemyśl
Godz. 12.00 widowisko obwal'te pt. jarz Przemyśl 2:0 (1:0). 

"Pan Tom buduje dom". 

Kole-

Bieg na przełaj na dyst. ok. 10 
km przyniósł 'v konkurencji kobiecej, 
po raz drugi z rzędu, zwycięstwo 

Ilińskiej w czasie 24:38,11:, podczas 
gdy wśród mężczyzn zwyciężył żi
woderow (świerdłowsk). 

W konkurencji kobiet Jungrov8 
ustanowiła nowy rekord CSR w rzu 
cie dyskiem wynikiem 43,25 m. Ku 
la - Komarkova - 12,78 m. 

W dalszych konkurencjach męs
kich biegu na 400 m. ppł. zwycię 
żył Moravec 55,8, w rzucie młotem 
Knotek 54.69 m. KINA 

ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) REKORD (Rzgowilka 2) "Panna be?: 
"Curie-Skłodowska", godz. 15, posagu", godz. 16, 18, 20 
17.30, 20, poranek g·odz. 12 (Dla dzieci powyżej Jat 12) 

BAŁTYK (Narutowiczu. 20) STYLOWY (Kilińskiego 123) 
"Konfrontacja", godz. 16, 18.30, 21 "Dubrowski", godz. 16, 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) (Dla dzieci powyżej lat 12) 

BAJKA - ,,Maar et", śWIT (Bałucki Rynek 2) "Poszuki-
godz. 16, 18, 20 waeze złota", godz. 16, 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) (Dla dzieci powyżej lat 12) 

GDYNIA (DaszyńSkiego 2) T}~CZA (Piotrkowska 108) "Pustel-
Program Aktualności Kra.jowych nia parmeńska", I seria 

i Zagranicz-nych Nr 30", godz. 11, godz. 14.30, 16.30, 18.30, 20.30 
12, 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 (Dla młodzieży powyżej lat 18) 

HEL (Legionów 2) Kino nie TATRY (w ogrodzie) "Urodzony 
czynne z powodu remontu. w paźdzIerniku", 

MUZA (Pabianicka 17&) "Pieśń taj- godz. 16.30, 18.30, 20.30 
gi", godz. 16, 18, 20 poranek godz. 11 
poranek godz. 11 (Dla młodzieży powyżej lat 18) 
(Dla dzieci powyżej lat 12) WISŁA (Daszyilskiego 1) "S. O. S." 

POLONIA (Piotrkowska 67) - godz. 16.30, 18.30, 20.30 
"Płomienie", godz. 17, 19,21 poranek godz. 11 
poranek godz. 12 (Dla młocillieży powyźej lat 18) 
(Dla młodzieży powyżej lat 14) WŁóKNIARZ (Próchnika 16) "Mia-

PRZEDWIOśNIE (:2:eromskjego 76) sto młodzieży (Komsomolsk) " , 
"Dziewczęta z baletu", godz. 16, godz. 15.30, 18, 20.30 
1$, 20, poi'anek godz. 11 poranek godz. 11 
(Dla dziecf powyżej lat 12) (Dla dzieci powyżej lat 12) 

ROBOTNIK- - "Oni mają ojczyz,nę" VIOLNOść (Napiórkowskiego 16) 
godz. 16, 18, 20 "Czerwony rumak", godz. 16, 18,20 
(Dla dzieci powyżej lat 10) poranek godz. 11 

ROMA, (Rzgowska 84) I (Dla d;:iEci powyżej lat 10) 
"Kłopotloiwe alibi", godz. 15, 17.30, \ ZACHĘTA - "Albeniz", godz. 15.30, 
20, poranek godz. 11 18, 20.30, pO;l.'a.nek god~ .. 11 
(Dla młodzieży powyżej lat 18) (Dla młodzlezy powyze.l lat 16) 

o weiście do II ligi 
W Częstochowie: Gwardia - Gór) 

r.ik Knurów 0:8 (0:4). 
w Skarżysku: Stal - Górnik Za-

brze 1:0 (1 :0). I 

w Olsztynie: Kolejarz - Gwardia 
Białystok 1:2 (1:1). 

w Warszawie: Gwardia - Kole
Jarz Siedlce 6:1 (3:1). 

w Dąbrowie Górniczej: Stal-Stal 
Stalowa Wola 5:2 (1:1). 

w Gdańsku: Kolejarz - Gwardia 
Bydgoszcz 1:2 (0:0). 

w Wałbrzychu: Górnik - Gwar
dia Słupsk 6:1. 

w Mielcu: Stal Mielec - Kolejarz 
Chełm 5:2. 

(,0 usJvszvm" 

Fragment z dorocznego wyścigu 
dookoła Moskwy 

przez radio 
Program na dzień 15 s.ierpnia br. 15.00 Radzieckie piosenki wojskowe. 

6.50 Sygnał. Początek aud. 7.00 15.15 "Z dzieciństwa Fr. Chopina" -
8.00 Dziennik. 9.00 Muzyka o~''';:ln. aud. dla dzieci. 16.00 Dziennik. 16.20 
9.30 Mało znane utwory Mozarta i Fragm. oper. 16.50 Pogadanka. 17,00 
Beethovena. 10.00 Skrzynka ogólna. F. Nowowiejski - Suita weselna. 
10.20 Felieton liter. 10,30 Wieś tań 18.00 "Damy i huzary" - słuchowi
czy i śpiewa. 11.10 (Ł) "Poeta i Plan sko. 19.00 R. Schuman - Fa~Itazja 
6-letni" - wiersze M. Jastruna. C-dur. 20.00 Dziennik. 20.40 (Ł) "Na 
11,30 (Ł) Muz. 11,40 (Ł) Komuni- bezdrożach formalizmu" - skecz w 

W klasyfikacji drużynowej I miej 
sce zajęła ;\'Ioskwa przed Smoleń, 
skiem iGorki. 

Nasi korespondenci piszq 

Ha walczącą Koreą 
Zapowiedziane na dzień 12. 8, 

1950 r. rewanżowe spotkanie pHkal' 
,kie pomiędzy Kołem Sportowym 
Nr, 6 przy Przemysłowych Zalda
dach Pasów i Artyk. Technicznych 
a Kołem Sportowym Nr, 247 przy 
Centrali Spółdzielni Mleczarsko -
Jajczarskich zakończyło się zdecy 
dowanym zwycięstwem "mleczarzy" 
w stosunku 5:2 (3:1). 

Bramki dla zwycięzc6w strzelili: 
Sobczak 2, Kowalski, Kędzia i Pląt 
czak po l, dla pokonanych: Pawlak 
1 oraz jedna samobójcza. 

Mecz odbył się przy dużej fre 
kwencji. Dochód z niego pl'zezna
czono na rzecz walczącej Korei. 

Bolesław Sobczak 
korespondent "Głosu" 

• 
katy. 11.45 (Ł) Aud. dla wsi pt. opr. T. Markowskiego wg. hU1l10re· Dochód z imprezy rozegranej po' 
"ZWJa1czamy s·zkodniki". 11.57 Sy- sld K. Czapka. 21.00 Melodie świata. między Centl'alą Importową Prze
gnał i hejnał. 12.94 Rez. 12.15. Kop- 21.35 Muzyka. 22,00 (Ł) Muzyka ta mysłu Włók. "Textilimpol't", a 
cert. 13.00 Aud. hter, 13,15 Nledzle- \ 2215 R t· . t ... Centralą Handlową Przem Drze-
la na wsi. 14.00 Aud. poeto 14.20 Me neczna. , epor az .z mIs rzoscw wnego w dniu 8 sierpnia b~. przez-
lodie ludowe. 14.45 "List" i "Dy- lekkoatletycznych Polski. 23.00 Ostat \ naczono na walczącą ludność o wol 

'skusja" o prz.eżytkach J. Ruszczy. nie wiadomości. 23.15 "Na dobranoc". ność Korei. 
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Prasa burżuazyjna w dalszym 
elągu usilnie "komentuje" kwestię 
koreallską. Większość dzienników 
b~rżuazyjnych, _ odzwierciedlając 
interesy swych właścicieli, zajmu
je coraz bardziej agresywne stano 
wiska. Z ich szpalt rozlegają się 
coraz częściej wezwania do rozpę
tania wojny atomowej, do zorgani 
zowania "krucjaty" przeciwko si
łom postępowym na całym świecie, 

Istotne cele interwencji USA w Korei dzają się na propozycje w sprawie 
pokojowego uregulowania kwestii 
koreańskiej, wysunięte przez Sta
lina w jego znanej odpowiedzi 
Nehru. 

Ten ton dzienników burżuaZYJ
nych nie jest rzeczą przypadku, 
jest on normalnym zjawiskiem dla 
prasy imperialistycznej, stanowią
cej jedno z narzędzi przygotowal1 
do nowej wojny światowej. 1st· 
nieje też druga przyczyna opęta· 
nego tańca wojennego prasy bur
żuaz,yjnej. Szerząc czad histerii 
wojennej, prasa burżuazyjna liczy 
na to, że odwróci uwagę czytelni
ków od prawdziwych organizato· 
rów wojny w Korei, że w potoku 
kłamstw i oszczerstw ukryje rze
czywiste cele interwentów amery' 
kańskich, ich próby rozpętania no
wej wojny światowej. Taka jest 
już jednak widocznie istota prasy 
Qurżuazyjnej, że rożwijając ideolo
giczne przygotowania do '%jny, 
traci ona tak dalece poczucie mia
ry, iż własnymi wyznaniami. które 
czyni niekiedy wskutek nieostroż
ności, a niekiedy z premedytacją, 
w celu zastraszeJ;1ia ludzi o słabych 
nerwach, obala swe własne twier
cdz:nia o "pokojowości USA". 
Łamy dzienników burżuazyjnych 

roją się od sensacyjnych tytułów i 
deklaracji obłąkanych kongressma 
n6w i parlamentarz'·stów, genera· 

łów i aferzystów, kroczących śla· 
dami Forrestala. W tych dniach 
np. w dziennikach amerykal1.skich 
ukazało się następujące oświadcze 
nie jednego ze współczesnych ludo 
żerców, który zajmuje stanowisko 
rektora uniwersytetu (11) w mieście 
Tampa (stan Florida), niejakiego 
d-ra Nance'a, rozpowszechnione 
przez agencję United Press: "Uwa
żam, że powinniśmy dokonać total 
nych przygotowal1, opierając się 
na prawie dżungli. Każdy powi
nien nauczyć się sztuki zabijania. 
Nie sądzę, że wojna powinna ogra 
niczyć się do dZliałań armii, floty 
wojennej i wojennych sił lotni
czych, lub że należy stosować ja
kiekolwiek bądź ograniczenia, jeśli 
chodzi o metody lub narzędzia za
głady, Zaaprobowałbym wojnę bak 
teTiologiczną, zastosowanie gazów 
bomb atomowych i wodocowych 
oraz rakiet międzykontynental
nych. Nie prosiłbym o miłosierny 
stosunek do szpitali, kościołów, za 
kładów nauko'\vych lub jakichkol
wiek bądź grup ludności ... miło· 
sierdzie wobec jakiejkolwiek gru· 
py byłoby obłudą". 

W orędziu do Kongresu Truman 
pisał, że wojna w Korei oraz zwięk 
szenie armii i floty będą wymagały 
"pewnych ofiar" ze strony narodu 
amerykańskiego. Truman oświad
czył wprost: "Musimy zrozumieć, 
Że d7!iaiania w Korei beda koszto-

, 

(Z prasy burżuazyjnej) 
wały drogo", że naród all1erykall
ski "nie może wypełnić swych obo 
wiązków bez pewnych ofiar w dzie 
dzinie spożycia wewnętrznego". Na 
wet "New York Times" nie może 
zataić, co oznacza to w praktyce. 
Waszyngtoński korespondent tego 
dziennika Stevens donosił, że w je
dnym tylko dniu - 22 lipca - mi 
nisterstwo wojny zawarło umowy 
z .óżnymi firmami na łączną sum.;: 
przeszło 100 milionów dolarów. 

Jaskrawe światło na prawdziwe 
cele interwencji amerykańskiej w 
Korei rzuca artykuł pisma "Busi
ness W eek". Ten organ giełdziarzy 
nie tai, że imperialiści amerykań
scy są. bezpośrednimi organizatora_ 
mi wojny w Korei. "Republika Po 
łudniowo-Koreańska - przyznaje 
"Business Week" - pobrzękiwało 
szabelką". Celom interwencji w 
Korei pismo poświęca specjalny 
artykuł pt, "Sytuacja w Korei wy
maga twardej polityki na Dalekim 
Wschodzie". Wszystko zostało tu 
ujęte w punkty, a łącznie stanowi 
program walki imperializmu ame, 
rykańskiego o hegemonię świa-
tową· .... 

"Business Week" ujawnia plany 
USA W· dziedzinie rozszerzenia a· 
gresji jJrzeciwko Chinom, Filipi
nom i innym krajom. Korea po' 
trzebna jest Stanom Zjednoczonym 
ni,e tylko jako rynek zbytu, lea l 

jako baza wypadowa o znaczeniu 
strategicznym, nieodzowna. dla stiu 
mienia ruchu narodowo-wyzwoleń
czego narodów Wschodu. Imperia 
liści amerykallscy zamierzaj ą wy
korzystać wojnę w Korei do pod
boju całej Azji południowo-wschod 
niej. "W Indochinach - oświad
cza pismo - pomoc wojskowa US,A 
będzie wzmocniona. Zostanie tam 
skierowana misja wojskowa. która 
pomoże kierować obroną. przeciw
ko wojskom Ho Szi-mina. Możliwe 
jest również, że wzmocnimy nieco 
nasze pozycje w Indiach". 

Co się tyczy bezpośrednich pla
nów imperialistów w stosunku do 
samej Korei, to na ich temat wy
gadał się dość szczerze poseł kon
serwatywny do parlamentu angiel
skiego Fletcher w audycji radio
wej BBC. Fletcher powiedział do
słownie, co następuje: "Jeżeli za
trzymamy się na 38 równoleżniku 
i pozwolimy północnym Koreań 
czy kom na utrzymanie swego re
żimu. to do niczego to nie dopro 
wadzi. Cała Korea winna być prze 
kształcona w coś w rodzaju tery· 
torium mandatowego". 

Wszystko to dzieje się dlatego 
że monopoliści Europy zachodnie' 
również liczą. na to, że uszczkną 
sWÓ,1 kąsek ze stolu businessu wo 
jennego Angielskie pismo finan. 
"owo-ekonomictne "StaBst" z ty-

nizmem właściwym burżuazji o' 
świadcza, że również kapitaliści 
angielscy mogą zyskać na wojnie 
IV Korei. 

Nie chcą pozostawać w tyle za 
City równief kapitaliści szwedzcy, 
którzy w swym dzienniku "Expres
sen" wyrażają radość, że "produk. 
cja wojenna w Ameryce daje nam 
szanse otrzymania dolarów" na 
konto nadzwyczajnych norm sprze 
daży szwedzkiej rudy żelaznej. 

Prasa burżuazyjna nie ukrywa 
też becnie planów zdławienia sił 
postępowych. "New York Journal 
and American" w artykule wstęp
nym nawołuje do stworzenia w Od· 
ległych okolicach USA specjal
nych obozów koncentracyjnych, by 
osa9zić w nich wszystkich komu
nistów i ich "sympatyków". Re
akcjoniści w Ameryce i Europie 
usiłują wykorzystać histerię wo
jenną, by zorganizować rozległą. 
ofensywę przeciwko klasie robotni 
czej i wszystkim ludziom pracy by 
przejść do jawnie faszystowskich 
metod rządzenia. 

W _ten sposób interwencja ame. 
rykanska w Korei potrzebna jest 
obozowi imperialistycznemu dla 
zorga.nizowania nowej wojny swia
toweJ, dla ,zdławienia sił postępu i 
~l~~okr~cjl. Dlatego to imperia, 
hsc!, ktorzy' przeszli od przygoto
wan agresJI do bezpośrednich ak
tów agresji, popierają interwencjt 
amerykańsk" w Korei i nie lITa-

Prasa burżuazyjna nie moze u
~ryć swej irytacji w związku z tym, 
ze .rac:huby imperialistów amery_ 
kanskich na szybki podbój Koreł 
doznają jawnego fiaska. Jeszcze 
większą złość i wściekłość wywo_ 
łuje wśród imperialistów solidar
ność i poparcie moralne. które o
kazują bohaterskiemu narodowI 
~oreiWlskjemu wszystkie narody 
swiata, w tej liczbie również ame
rykański, ta nowa fala ruchu anty_ 
wojennego, która ogarnęła wszysL 
kie kraje w związlm z interwencją. 
amerykańską. w Korei. 

Sprzedajnej prasie burżuazyjnej, 
wykonującej służalczo .. społeczne 
zamówienie" imperialistów, prze_ 
ciwstawia się prasa demokratycz_ 
na, związkowa i komunistycz_ 
na, która odważnie demask.uje 
zbrodnicze plany podżegaczy wo
jennYCh, rozpowszechnia wśród sze 
ro'kich mas ludowych prawdę o wy 
darze."i_ac~l międzynarodowych, pro 
wadZi sm lalą walkę o pokój na ca. 
łym świecie. 

BX uratować pokój i pokrzyło
wa? podstępne !,lany podżegaczy 
wOJennych, ob oz pokOju i demo
l(facji powinien wzmóc jeszcze bar 
d7:iej zorganizowaną walkę o po
k~J: J~dynie niezłomna wola setek 
mlhonow ludzi może powstrzymać 
oszalałych ludożerców i zapobiec 
trzeciej woinie światowej. 

.,0 trwały pokój, o Jemokracl. 
ludou;(l'. 




